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. fot lja~ y[ln~ ~flyj~[ie ,,[iin~ali" W ~t~li[y ~O 1:11 m01Vzq liCccb1J : 
Usiłowania garstki awanturników spełzły na niczem 

Warsz. kor • .,Grosu Poranne e.za.iąe puhNomo§d. peW1l1a/ koiła demoIlJSłranłów. 
go" (FJ'.) telefolluje: cz~ść trwoż.H""8zy~h osó~ opu Trzeci akJt sztuki odegralIlY 

"V czo,ra i wjeczorem, zgodnje śClła teatr, }ednakze porn1IIlo to został przy świetle na sali 
t zapowiedzią, odbyła się w sala była ' prawie w~1>e~njona. przyczem zgro.madzolIla pUblic; 
W a rszawie premiera l\7.tuk.i Policja usunęła więksaą c.zęś~ IlOŚĆ zgotowała a.rt~tom nie~ 
" Cjrunk ali " grana pflzez zeg'pół awanturników, jed:nakżf' kil~u zwykłe entuzjastyczne PNyJę­
teatru miejskiego w Łodzi. -- korporalIltÓIW przedostało Slę ci e, bisu.jąc wieloKrołJn.i.1i. 
Grupka wyrostków i korporan na bal'kOlIl i usiłowało zakłó- Jak widać wybryki niepoczy 
Łów usiłowała przeszkodzić cić spokój. Zg'l"omadizona piU- tal:nyc:h .jednostek! nie majdą 
przedstawieniu, ustawiaJąc się I hIiczność wyrażała głośno 000- posItuchu, a sztuka ma zrupew­
w ogonku przed kasą teamu. ro rzenie pl'IZeeiWlko mądcielom nione d~ugotIiwałe powodzenie 
biąc sztucZlIly nok i nie dopus<z spo,koju, a policja szybko USPO' w s-toHc,Y. 

r człon ÓW • • • 
Roman Józef Bida skazany na śmierć, 7 oskarżonych na ciężkie 

więzienie, reszta uniewinniona 
LWóW, 28. li. (PAT). Dziś o go' dzenie ciała urzędniczki Targów 

dzinie 10,15 ogłOSZOny został WY' Wschodnich Marji Strejtównej, 0-

rok przeciwkO 17-tu oskarżonym raz uszkodzoo.ie cudzej własności 
członkom Ukraińskiej Orgaotzacji SKAZANY ZOSTAŁ JAKO BEZ. 
.wojskowej. Główny oskarżony Ro POśREDNI SPRAWCA, NA 
ł18Jl Józef Bida za zbrodnIę zdra' KARĘ ŚMIERCI. 

dy głównej z par. 58 C i 59 B u' Ogkarwny Taras Krusz hdcld 
-ławy karnej oraz za zbrodnię z - za zbrodnię zdrady głównej po­
par. 4: ł 5 ustawy ~uamitowej po- pełnioną przez dalszy współudział 
pełnioną prZez wstąpietiłe I .nalew na 3 lata cięzkiego więzienia z o. 
nfe do UOW., organizat,łi zm\erza- bostrzenlaml. 

dwie kobiety uwolniono.. I 
Po ogla$zeniu wyroku przeciw­

ko członkom Ukr. OI:g. Wojsko, 
wej prokurator Lipsz zgłosU kasa' 
cję. Obrona WltiOSła narazie kasa­
cJę od wyroku w sprawie oskarżo­
nego Bidy. 

z h 

,C~t( WAŁKÓW 
. "mydła 9avoril 

ił 

SPRZEDANO w ZESZtYM ROKU 
l Gdyby tę masę ułoźy~ wten spos6ó,fak 

to przedstawiono na rysunku, to otrzy­
malibyśmy słup mydła 31 razy wyłszy 
od Kośćioła Marjackiego w Krakowie. 

zaleią 
W" z"dzaj .: olbrzgmie IZ łJ 

POZN~, 28, 6. (pAT). W~ lą snbła trąba powietrzna. Za 
raj włecf:orem pm!I92Iła nad m.ia- dworeerD w ~kow'e ,,-łdać 
słem silna btuza • piorunami ł 11- JD!lÓIłłW'O dfMw pow,wlacanyeh :I 

ry z palącego się domu wyniósł 
ciężko poparzoną trzecią oflarę 

proruna .Jadwigę Buęąłę, urny' 

Iew'nfm ~ pt&)'PO"'''' 
crm. oberwallłe .. , ebmUl')'. R(nI;p 

b~ w ~wie korD 
Poznania w kotlinie Warty J okoli 

k._ .... n ... Pod _porem huraga- słowo cborę. Niestety, trzecia Ufa 
118 pciWrWfacaly atę 1'6włtłei.' bez' towana, nle odz, 1;-:-..,. 1"'Z'Y~om' 
De parkany t' płoty. noścl zmarła. 

WILNO, 2S, 6. (PAT). Burza, BE~J-,rl\J, 2~, 6. (PAT). Wcznra\ 

jąuJ drogą terroru r sahotdu do Oskarżeni Mi.:hał Tereszczuk, 
oderwania z bronili '" ręku Mało- Jan Wa,cek, Józef Naońewlcz, Wio 
polsld WSChodniej ł ziem wsehod- d2lfmlerz Machtticki skazani w.ta· 
nich od PoJeki, przes cąnny tr li na 4: lata eię7.łrlego 'Więzierua z 
htaf '" aplIIkach, przez organłzo- ubostneniaml. Józef K.irylttk na 3 
"ante zamaehów terrorystycznych lata cłęt1dego więzienia z obóśtrze 
~ napadów, przez rozmyślne epo' niaml, Roman KaczmtlI'lki na 2 la 
wodowanłe wpuebu materJałów ta ciężkiego więzienia _ obostrz 

~kspłoduJlłCYeh 1111 Targach Wszystkim «*karłonym skaza .. 
Wschoclnfch " dola 71. IX. 1929,. Dym na więzienie, zaliczono ał'dZł 
przyemem uastąptło dętkie uszko- śledc~. 9 oskarźooych " tern 

!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!! która ostatnio pneeiągnęła nad wieczorem przeszła nad Berlinem 
LIdą, połączona • gradobiciem i gwałtowna burza, połączona z piu. 

Slraj . al D 
Całą akC}łl strejkową kle,ruje podobno Moskwa 

piorunami, ~. znaczne runami l oberwaniem się chmury. 
s-akody. W ~ burzy piorw u' Bun:a w zachodniej dzielnicy mia· 
den7ł w dom JN'Z1 ulicy Postaw- sta wyrząd~ła Większe szkody. 
sldeJ. rabfJaJłC matkę Auielę Bu· Mieszkania położne w IIOterynach, 
łyrfłoWQ ł córkę Jej Janinę. zostały zalane wodą. W kiJkn miej 

W oka mgnieniu ogie:6. objął ea scach pioruny uderzyły w przewo-

PAR'Yi, 28, 6. (ATU). Rząd hi8lz której postanowiono wedle momoś ~~e z całą srogością areszto- ly dom. Na szczególną uw~gę za~ dy e[ektryczne, dokonywuJąc znacz 
~ po akol1czenłll atreJku ge- ci unika~ krwawych starć, nie- wao1a, gd'Zie tyłko dojdzie do wy- sługuje czyn urzędnika poeZłDWe- uych 1lszkodzeń. Na kole,jce pod­
oecalnego lir Sevł1li ohwycił się mniej Jednakre przeprowadzić kroczeń. go z Lidy Micbała Lisieckiego, Id6 ziemnej piorun uderzył w pTzewo-

~~~~~mD~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~'~E~~~_~~~~~~~.~.~~~~~~.w~~~~. DO Ucmych areII'Stowań. Pracodaw = kolu w$kułek pęknięcia rury wo-
eom dano prawo swaJnianfa robot dociągowej, na przestrzen' 50 me' 

alków, którzy w dniu dzisiejszym ~ 'r D łrów zavadł się chodnik. 
nie zgłoszą się do Pl'acy. Przywód PRAGA. 28, 6. (P AT). W czasie 
01 strejku lJItaq przed sądem do- wczorajszej burzy pio-run uderzy~ 

blł.oym. zauzumang na ".anl,g Ildewskiej wCzblomik spirytusu w rafinerji w 
Pomimo tego Jednak niepokoje .. Słardubicach, skutkiem czego wy' 

~ Hiszpanji trwają dalej. W piątek WILNO, 28 ~rwca. (Pat.) na kilkakrotne weswania CJN)b rzył kilkaddeSliąt tysięcy złu.- nikł poiar, który strawił ok. 30 
ogłonon1 .osiał 9łreJk generalny Nocy ubiegłej na pograniC1lU nik uie zatrzymał stę, p!J.'Hło tydt. i usHował ukry~ si~ 1?Ned tys, litrów spil-ytWlU, oraz część 
~ Maladze. Przyszło tło krwawych polsko - iłitewsk.iem patrol K. patrol dał do niego kUka · !ltr.m- wyouaTem snraw!edhwOOłll po- zabudowań fabrycznych. Pożar. 

O. P. kontrolu.M.c pas f!ranicz- łów poe2em rannego mtł"zY- za granicami :panstwaa. W C~1. • 2~ 
star~ podczas których Jeden oficer .'''f " s. {,l al i L' J~zeze n"", ugas:r..ono. ny, zauwaźył pewnego osobni- mało Jak się okuało, zbiegiem sie I'CWtZ.ł· m ez 01110 u ewm WASZYNGTON 28 6 (PAT)-
polilęJi został niebezpiecznie ranny. ka. kt6ry korzysta$ąe ,; eiem- był PROKURENT FIllMY I gerR przeszło 50.000 złotyGb w . - '. ,). . . 
Dzisiaj ma by~ proklamowany nośei zdążał pospł.e$mle ku LODZKIEJ Z W ARSZA WY LE w~lucie am,erykańgkiei. . W czaSie bu~z, ktor_e ~aWledzl!y 
&łreJk generalny w Grenadzie, ju- granicy IiteW8kie.,ł. Pmtlewaź WINGER, który sprzeniewiet w czwartek 1 piątek ubIegły poło 
Iro w Cordobie. W piątek po PO' nocną C!ęść Stanów Zjednoc.w 

łudiniu zebrało Się kilka tysięcy ro - ł · A I nyeh i K,.nad~ zginęło ogółem 51 
botnlków W ~elnłcaeh robotni- r ł !2 ł S II ' li osób od piorunów, lub z powoda 
czych miast Sostos i Correcoldo w ,II U .. Ii wykGle.ienia się pociągów. 
'/tObJiiźu Bilbac, aby uchwalić prze.. «O LONDYN, 28 ('2;~J'wea. (AI1I) 
l)fowadzenie strejku generalnego, Dlaią dotgt:bt:zas oajlepsze. nllli W raklzle Na Hnj ImleJowei 1'Ol'ooto -
który ma być ogłoszony w ponie- Ł d b . d' "d . d . W.irnnipeg wykolei'! si~ w pią-

o· Z· po l'ta W 7Jez' Zle gWlaz zlstym na morze tek w odł-ł-'-'·j 100 "" "1 Ił działek. W samym Madrycie panu" ~e ~ , .. n n 
• d h Je s GDY ( l f d' .~....' wozora->szym od!Jvł sin au!.omobilo zachód od CaJl1'ec w IMlłnOCJ1t>j 
Je otyc czalil Szcze pokój. NaJe. . NIA, 2t3, 6. Te e onem o SIę J ....... I18lSi~pu.le: r J" ('.z~i prowincJi Ontaiie po-
ży jednak liczyć Się z tern, że gm- specjalnego wysłannika. "Głosu W wozach poprrhłll"llych I 11li.ejw wy zJazd gwiażdzi,sty illad polskie ciąg pospiesmny kanady,l.<;kicb 
pom radykablych robotników uda PoraII!D.ego"). - W dniu dZ'~iej~ sce Ford Nr. 1 kierowany prz~ p. morze do Gdyni. SklaJS'yfikoW3.no kolei żclamycb. Wskutek ulew 
się w dniu 1 lipca ogłosić strejk szym międzyna.rodowy rald auto- Kureca - 415 pklt. dodatnich. ogółe.m 50 wozówl przybyłych ze nyeb des21CZów ostatnich t:r~o­
generalny. W obliczu groźnej sytua mobilowy zakończył szósty przedo W kategorji wozów turyiSltycz- wszyst.kich mron Polsl\1I. dni, łOtr kole.io'wy w kilku mie.i 
cji hiszpaliSki miniSter Spraw we. statni s\Wój etap. Wszyscy uczestll! nych I miejsce Fiat, Nr. 14., k1;erow NajW'iękF-IŁ~. ilość p1.wktów i I scaeh ZIOSłał podmyty, prze.~ co 
wnętrznych miał dłui.szą rozmowę ey przybyli do Gdym, gdzie zwie~ Cli> p. Ranenfeld _ 40 r pół pun" milejsee zajęła p. Klementyna S1i~ wO'Zy e:x.pressu 'W peblVJU bie­
~ prezydentem ministrów, podczas dzi]; port handllowy i morki, oraz któw dodll.tnich. wińska, która pl'z-y'by'la na wozie gu wyłecdały z szyn, 5 osiib. 

wzięli udział w śwóęcie rocznicy W kategorji wozów luk~U50- Praga Piccolo 214;3 klm. między niemi 4-ro dzieci zosla-
odzyslw,nia morza polskiego. wych I roiej~lCe Ausko Druimler W klasyfikacji klubowej I miej- lo zabityc.h a 21 - .m1.nicsło 

RALEIGH 28 6 (
ATU) Tr'll N ód 'k • N 24 t,' Adam h P t sce ora,z n!lO"1'ooę przechodnią. Pr"" ci((ikle rany. Inny pociąg ka-

I , , ..~ • fi'l ta~ astrój w&r ucze!stm ów ral- r. ,woorowca r. o oe- ~- "-. d 
t ób bl 

. ł 3 8 pk od-hoJ h z.....1"""tn. RzpłiteJ' zdob""ł TV>moreki llsdyjsklej k()I~i na'l'O owe,' ])1'3 
t;e os o ega więZIenIe w Con- du bardzo dobry. Ost3Jtnt etap by ltł 8, t. d UI~lUe. ~v.vil J y

v ",le na tern samem mieis-cn 
~ord, w którem znajduje się IDll- doŚĆ łatwy, a to ze względu na W dD:ilu jultrzej$ym t.ra.na. UM&' klub automobUowy, którego człon '" jakiś C7AIS lwzedłem równi..-.:: 
rzynll obw:!niony o zgwałcenie bia .. doŚĆ dobry staro. szOll i brak kurzu sw<{y międzynarodowego r8lidu wy koma przejechalii łączni.e 10.986 ułegł podobui'j kat~bl.~i('. 
JeJ clzif'wCzyny. Rozjnszony tłum po wczorajszych deszczach. startują do ostatn~o eł.apll Gdy- kIm. Drugie miejsce zajął lódzk~ przyczem poniosło 4miN'~ 6 o· 
ilot;!J1je wtnrgnąć d.o wrę'Lienia. aby W ogólnej kla;s~ik:wjr wrniiki cia - WarlSza;wa., wynoszą.eego klu,b, którego czlonkow~f' P:fzejP.- sób. Trzeri iłociąg wykoh'ił sił: 
~kpnać 8a'!llO;M\l nad Jlląl~~~Jll. Jl9; 6 ~~ l]Jr!? pnedsta.~ ,502 k1m. JednoCll6Śme w dIo.~u cOOl<i 10602 kJ.m. DR połttdnm pł'owj,neji Ontario. 
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ROZDZIAŁ 1. 

Harry Revelol')r, właściciel 

kopalni, z pasją rzucił sl'uchaw 
kę tel~foniczuą na widełki 
,iadł w kącie kanapy. 

- A do wszystkich djablów, 
czy już sami tylko idioci po­
zostali na świecie.? Czy .już ni­
komu nie uda się uJąć tego 
złoczyńcy? Przecież jest on osta 
Lecznie tylko człowiekiem i 
nie potrafi od czasu do czasu 
zlTIikać z powierzchni ziemi? 

Fredcrik ~lemply, jego stary 
~łużący, stał przed nim ze 

apłecionemi dł!ońmi. 

- Plłl1lie Reveloor co -- co 
·l" &tohvi.. <!l<ra (biono? 

.>pałni zer 
w kie&Ze­

po poko.ju 
Nastę.pnie 

00 skradl:.iono' Tat wie. 
Ie, te ten łotr będzie mógł do 
końca tycia • tego ty~ jeśli 

potrafi alę od'Powiednio urzą­

dzić. Dwa miljony i skrzynię z 
blbJteJlją mojej niebos,zczki 
matki. 

Stary ugiął się, jak pod u­

derzen.iem pięści. Mechanicz­
nie padał szept z jego ust: 

- Wielki Boże, zrabowano 
bryłanty pani Reveloor - rll' 
lony kamień s'kradziony - to 
coś niesłychanego! 

Dwa miljony wydawały mu 
rię nie tak waŻlne, jak wiado­
mość, te ~kradziono bituterję. 

Nie było w tem nic dziW1llcgo, 
X<lył nikł nie wiedział lepiej 
od niego, co za olbrzymią wa[" 
\ość posiadały te · klejnoty. 

- Panie Reveloor, czy poli­
e.ja Wlpadła na jaki·ś Mad?" ~ 
upytał WIl'esacie. 

- Ale, gdzietam, - odJpo­
wiedział młodzieniec z gorycz.ą. 
- A'tłi mowy o teml Minęło 

'jut trzy dni od włamania i po 
mimo to, te władze śledcze 
ezynią Wl'!'Zelkie możUwe u-siło· 

ba'rdziej gniewa mnie, t-e lit! 
nie schwytałio tego łot["a. MyM, 
że siedzi on 'sob.ie najspokoj­
niei w jakiemś ukryciu i ~ka 
ze śmiechu, dop,rowadza mnie 
do wściekłości. Czego nie do­
konał ten lotr,zyk w ostatmim 
roku - a wcią,ż je.8.leze bufa 
na swobodzie! 

Memp'ly odetdmą,ił. 

~ Może ,złapią go nied1lugo. 
Jak właściwie rozpruł kasę? 

Reveloor s<po~lą.dał nań 

przez chwilę, potem l"'Zekł: 

- To jest właśnie niesły­

chane! Zupełnie nie wyłamy· 
wał kasy, lecz na,;zwyezajnlef 
ją otworzyli Ani jeden dro­
biazg nie jest uSlZkodzony. 'J~ 

wprost nie do wia<rv! Te-n c<Zło­

wiek m'lui mieĆ llałd • . eu~· 
tem. 

Memp.ły zalamał ,ręcCl . 

- Mu~ą go pm;eciet wreu­
cie złapać - zła"Pi~ ~o 

- Zyozę sobie i wam, żeby 
się ta nadzieJa spełniła. Ja jed­
nak nie zaznam SlpokoJu, H­

nim tego człowieka nie 'W~adzą 
do więzie-pla. .Ale teru pros.zę 

o moje rzeczy! Jadę do mego 
przyjaciela Gre-nsburne. Samo­
chód przygotować! ·Za pół go. 
dziny wychodzę. 
Mempły wyszedł. 

Reveloor udał się do sypial­
ni. Myśli jego powędrowały od 
włamania do' cÓflki starego 
przyjaciela. Od dłutJSzego czasu 
była panią jego serca, -.! jeśli 
dotych~'zas nie mówi! z nią w 
tej s'Prawie, to Jedynie dlate­
go, iż chciał jej pozostawić 

czas. Zgody rodzic6w był pc.>­
wien. A jego rodzice, oboje 
zmarli przed paru laty, jed'l1O 
po drngiem, życzyli sobie har­
dzo, aby May Gren.sburne zo­
stała jego żoną. 

Reveloor szybko !Jię przebie­
rał przy pomocy MempJy·ego. 
Sbrv nie odezwał się już ani 
!Jłowem., gdyi wiedział, te te­
ra 7. .łUt s,koń.czyła się rolZmowa 
między panem i służącym. 

wania, nie udało się nic a,h<lo­
~utiIlie wyk,TYĆ, ani . w'Pasc na 
jakrkolwiek śJad. 

Reveloor czuł jakiś dziWlIlY 
n.iepok6.j, ja,kgdvby oczekiwała 
go jeszcze o wiele donioś<IejlSza 

- A Jalka. jest nasza sytuacja strata, niż przed paru dniami. 
po teJ s,tracie, - zapytał Mem- Niepokój ten był doŚĆ dziwny 
vi" bojatliwie. u człowieka, zwykle tak s-po-

Reveloor uŚIl1·iechnął aię iIlIe- ko.jnego i zlTównowaionego. 

tłlacz-nie. Wziął z l"ąk służącego kape-
- Mój Boże, sta:rus~·ku, do tuSIZ i rękawiczki. i szybko 

ruiny oczywiście nas to nic z5zedł ze schodów. Na doJe 
doprowadzi, fundamenty na- czekał już elegąne:ki sam9-
aatci Mmy sa wył si>l.ne- Naj· chód-

Głębofko zamyślony Bevełoor HaTry Reveloor s'Pog'lądal z - Czv mogę prosić na her. 
wds.nął się w jedwabne po- tęsknotą na delikatne wargi i bał~? - zapytała ufJfze)mie. 
dUSziki. Było mu d'ZiWnie. Tkwi mYśllał: Harrv Reveloor podał jej ra 
ło w nim przeczucie, że ta 00· - <Ay nie lepie.i byłoby mię, podczas gdy May prz'ysl.l~ 

bT'Zymia k<radzież jest Jedynie jes:zc,ze tTochę poczekać? nęła się z uśmiechem do ojca. 
początkiem katastrofy, k,t&-a Oczywiście G.reTIisbu-mowie Zasiedli wygodnie w hiałych 
nie-pow.strzymanie nań spada. chcieli koniecznie dowied:zieć fotelikach wokół okr~głego sto 

ReveloQ,r drgnął nag're prze- się szc·zegóJ;ów serusacyjnej kra ł,u, nakrytego wspanialym a­
rażony. Tuż koło nIego przem- dzieży. Starszy pan mial wy- damasz1wwym obrusem, przy­
knęło auto, w którem siedziała ra,z twarzy skupiOll.1Y, a jego gę branym prawdziwemi koronka 
jakaś dama. Był tak. pogrążo- ste brwi drgały. mi, zastawioncr~o ni ezmiery,; c 
,ny w zamyśleniu, że nie u- - Nie wiem, -- odezwał się dclikatnemi chii; skiemi fihżan 
kłonił się pani LudHe Rocken-s po chwili, - wyda.ie mi się to karni i dzbanuszkami. esla 
man, ~onie Z'llanego senatora, tak dzh,'ne. Musi to być ge- czwórka zapaliła paj.)ierr,s~'. 
w którego domu był częstym l1jusz w swym zawodzie. Poli-I "Yprl: \',-dzie :\hl ~' Iekan ZJ.hro­
gościem. cja doniosła mi dziś rano, że nil palenia, ale nic była przy 
Wreszełe wó~ zatrzymał się wczoTaj znowu miało miejs-ce zwyczaJona odmawiać sobie 

przed pałacem Gren&burne. poważne włamanie. Zgłosili się czegokolwiek. 
W chlodnym, obszernym haWu także l'Udzie, którzy widzi~1i z 
młody z,ręozny lokaj zdjął zeń 25 piętra drapacza chmur, jak 
zwier.zchnie okJrycie. jakaś SiZ'Czupła postać srmszcza 

Następnie wlll7.edł go 7.f\mel- la się po linacJh mautu te1eg,ra 
dować. Reveloor rozejrilał !lię· fu bez drutu. S.'Zalelł~zo odważ 
HaU - jak to już nieraz zau- ny człowiek. 
ważył ~ ezym.ił W'l"a~enie ko- Wiellkie oczy May W!patry­
ściola: wysokie, kalorowe, go- wały si~ w ojca. Powiedziała 

Rozma.",iało się na różne te 
maty i Harry starał się zaba · 
wić May. Gdy wreszcie chcial 
ode,jść, żałował, że zwyczajl! 
towarzyskie zmuszały «O dr. 
przerwania tak miłej wizyty 
May spojrzała nań i serdeczni" 
powiedziała: 

tyckie okna, okT'ąlgła budowa. powoli: 
kopuły, a po środku fontaiIllIla, _ Gdyby tego o~O'Wieka - Niechże pan pfJZY.ldzje nI 

. ś ód . l j ,~. nas znowu, i to prędko! gdzIe w r Zle one rOSllnnO- można było choć raz zoba-
ści tonęła figura pasterza. czyć! Musi być niezwykle inte-
Ws,zędzie dookoła śliczne ław- resuJący, coś w rO(hla.fu nad­
ki i krzesła . . Schody marmUl'O c'złowieka! 

we, pokryte kosztowiIlemi dy- Pani Grensbtu'ne s-pojrzała 

Słowa te uS'zczęśEwJły go. 
Tak, chciał teraz częstu tu by· 
wać, aby May odc'Luł&. Wrl\!Sl 

cie, że ją kocha. 

Gdy młodzieniec wanami perskiemi, JlNwaclziły na córkę z wyrzutem: 
z prawej i lewej strony hall 'u _ May, proszę clę, co eie- się, ode.zwał się pan Grensbur-

do górnych pokoi. bie moźe obchodzić takI prze-
Lokaj wrócił. stęp<:a?! 
Ponrowadziła _.<1ościa schoda- M ,. \... lo • ,..." ay uSmleClJln~1a SIę. 

mi na gÓTę. - Daj spok6j, mamusiul 
Młody w~aściciel kopalni tO Właśnie, że mnie in,t\!.l csuje. 

s.łał serdecznie i przYJacielsko Zeby go łyl'ko nie złapali! 
przywitany. May Grensburne i Nastą,pHa chwila Ldtlmione­
jei rod7ic.e cies7.vIi sie 2.ClW~Ze go miłczenia. PO' chwili pan 
z jego wizyt, a świadomość te- Grensbume zaśmiał się g,}oś­

go uszc'zęś.liwiała młodzielica. no. 
Jakkolwiek pięk,na była jego -- May, to jest niebywałe! 

całkowita samodzielność, to je- Podcza..s gdy poUcja wvłazi ze 
d:nak brak mu hyło zacisznego s'kóry, aby u.łąć t(~gO' pn:~t~p­

vgniska domowego. A tn u cę, ty modUsz się .jedno('ześnie, 
przyjaciel:;. zawsze.le ma.ido- aby ge nie złapano. WSIP!l.nia­
wal i mógł się niem Mzd{()szo~ le May! Doprawdyl ~ i śmiał 
waĆ dowoli. się, aż grzmiało. 

May G,rensburne hyła deli- Nallle S'Po.inenie tony ka.za. 
katnE!n, szczupłem słworze· ło mU zamik:Qąć. Cfebo dodał: 
niem, Blond włosy układały ....... May, zdaie..'5z się zupeilnie 
się w śliczne loki nad hiałem zapommać, że nasz kochany 
czołem, a para jaS'Oo • niebie- młody pnyjacieJ jC$tw tej 
Slkich OOZ'l "poglądała many· s-prawie na,jsilniej dotknięty. 

n&~ 

- No, May, kiedy pomy~łs·t 

wreszcie o małżellstwie? Ko· 
szy doprawdy ~?; dość l'ozdzie 
liłaś. P,rawie wszystkie matki 
7. kręgu naszych zna.1omyC'h ~3 

złe na ::iebie. To znaczy. lvi, 
ko te matki, które majct SY<IlÓVl 

na wydan1l!. 

May usmiechnęła się bc:lłrr ... 
~o. 

~ Kochatl1y o,;cze, myśli,s .. , 
że nie wiem, do czego w lej 
chwili zmiel'zaSJZ'1 Nie zadawaj 
sobie trudu! Pan Reveloo.r po-
1.Ostanie mym najlepszym prz~.' 

jacielem - ~amlł2 w:vidę lit 

.kutego. 

- Za kogo? - wynrało ~ 
pytanie z ust pani GrenfiluTDe, 
podczas gdy ojciec spoglądał 

na córkę ze zdumieniem. 

Młode dziewczę W'zl"Us.zyło N 
cielsko w iwiat. Deli-katny no- Mav wyciąg:nęła do Harry'e-

mionami. 
sek miał kJs·ztałt typowo g.rec- go swą szczup.l.ą białą dłoń, na 

d -Czyja wiem? Wiem tył· ki, ale był zachwycający w której błyszozał jeden je yny 
ko, że nie wyJdę złl-mąź a9 swych drobn~·r.łt rozmiarach. duży brylant. 

Jasno n iebie s,k a sukienka - Wybacz mi Dan, Hany, Harry'ego Reveloora. 
jedwabna o-tulała delikatne ale ten człowiek doprawdy Wyszła powoli z pokoju, ., 
kształty dziewczęcia. Gdy May mnie interesuje. nąJWlSzy rodzicom głową, 
Grensbume uśmiechała si~, na Na to nic nie można było Grenshu1"n~ prZysłąlP!ł rlo t. 
policzkach jej ukazywały się porad·zić. Pani Grensb11rne U}"_ 

l'oz'kos.zne dołeeZ!ki wstała.. (4, c. Iłij 
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- wa· czyn iedzi n p 
umar, lal8łollĆw lekawej prac, prawnicz a marginesi • 

w nowym gmacnu 
sądu okręgowego 

Prezes sądu - 206-40. Proku 
rator-176-26. NaczeLny serkre­
taJ.'lz - 206-44. Wydziały Kar. 
ne - 1.01-10. Wydz. Handl. 
- 164.05. Przewodniczący wy­
działu haJIldlowego - 164-05 
'(dodatk.) . Kancelarje sędziów 
śledczych - 106-12. Sąd Roz­
jemczy (gabinet wiceprezesa IV 
wydziału p. lllinicza} 168-45, se 
kretar,jat ~)rokuratora-120-67. 
Zastę,pca prokura.tora - 120-67 
Zastępca prokuratora - 120-67 
(doda~.awy), nadto: 
Sąd powiatowy w Lodzi -

203-09. Naozelnik sądu powia­
towego w Łodzi - 203-09 (do­
,dafkowy). Oddział dla nielet­
nicI 1 - 182-09. Sąd pracy -
180-64. 

Artykuł 121 naszej konstytu władz public'.I:nych w Pl'awie 
cji ustala, że państwo winno II'Mensldem", kłól'3 w bieżą­
wynagrodzić obywatelowi szko cym roku ukazała sie w k8ię 
de. jaką mu wyrządził ur.zę- garniach. 
dnik państwowy niezgodnie z Autor roz'jj uczyna jI· .... Qią a­
prawem, choćby nawet działał nali2:ę on wyroków fr3!)Cuskie 
w .zakresie swych funkc.ii. Jest go sadu na.iwyŻ',szego 7 potowy 
to jeden z Ji,cZdlych artykulów XIA wieku, który w6wcz'as 
Ikonstytucji, napisanych w poraz pierwszv u7.nal, ..r,e pań. 
(!uwalebnem dążeniu do wv- stwo winno '\\~yna~l·od.dć szko­
k&ztabcenia państwa pl'aworzą d~ wyrządzoną przeJ jego u­
dnego. Pozo!Staje on jednak r:zędników tak samo, Jak ka.ż­
martwą literą, ponieważ two dy zwierzchnik w życiu pry­
ł'Zy jedynie zarys {N'awu. Prze wahlcm, czy handlowem. Od­
widziam.o w nim mianowicie, powiedzialnośt taka usób pry­
że pańs,two odpowiada liiolidar walnych jest wyraźnie przewi 
nie :;; urzędnikiem., ale nie po- dziana w kodeksie cywilnym, 
wiedziano za jaką winę: n- \V tym okresie pq,ll.stwo odpo 
myślną tylko, czy też i nien- ;wiadało tedy z mocy :pra wa 
mysliną, na jaką sz'kodę: ma- cywi1nego i przed zwykłemi są 
t~rjalną, czy również i idea). dami. S),tuacJa uległa jednuk 
ną, t .. j. na czci lub repu- ,szybko zmiarnie za kompeteni· 
tacji, jak w..-es,zcie okreśHć wy ne bowiem w ty,ch sprawach 
nagrodze:nie. Wszystkie te uzncł<no sądy admiuistracy.jne 

p sIki Al letniskach .szc.zegóiły winien uzupełnić z radą sta'lltU na czele, ktMa 
seJm i senat w odrębne.i usta- we :f.'raucji od<~rywa laką rolę, 

Wysokie ceny odsłra- wie. Z braku jej zasada kon- jak u nas na.iwy:~!Szy trybunał 
szyły amatorów slytucji nie znaJduje zastoso- admiJni:stracy.jny. Zmiana zaś 

wanla, gdyż nie wlado-mo po .sądów spowodowała zmIanę ko 
W okolicach pod Łodzią. z wyją.t pr~tn .iak .ią stosować. deks'Ów: zamiast cywu'neRo, 

Mam drwuch letni\Sk "renomowa- P,ragl!lątC choć w częś-cl przy kt6ry uznawał odpowiedzial­
nych" waEyotkńe świe01ł p!llJtJtami. czy;nić się do zaipełniooia ist- no;t zwier.zchni·ka taW$zn 1 

dzia1noŚlCi prawniczej pań:s1wa 
nie z,ginęła; z biegiem czasu 
zaś, powoli rÓIWrnież i sądy ad 
m~rnistracy.i.ne Cfrl"aZ c!:ęśdej 
Ją zaczęły stosować oraL roz­
szerrzyły jej zakres r6wnież i 
na odp(miedzialność sanmrZłl­
dów. 

Celem łatwiei,;zego zor.jento 
wania się n: charakterze oma­
wIanej kwest.ii prZytaczamy 
kHka przykładów, .zaczerpl1j~ ­
tych z pra~y pana Zylbera: W 
roku 1907 nastąpił wybuch na 
pał1JCerniku francuskim ".J e· 
na", sto,ią.cym w porcie tuloń­
sk~m. Rod'zice dziecka, które 
utraciło życie wskutek wybu­
chu, z.,'\Żądałi odsr..kodowania 
od n:ndl1. Rada stanu odmó­
wiła. ,Jednakże .iuż VI pięć lat 
pó.inie j zmieniła swój pogll'.\d 
i w ide.ntycznej sprawie wskon 
tek wybuchu na pancemi'ku 
,,.Liiberte" z>as.ądziła odsz'kodo­
wanie, al,bowiemf jak pięknie 
wypl)w~edział się w tei mate­
r.ii prawnik f-rancmki Du­
'f{rnit "Pańsiwo dZiała w inte­
resie całości; eiężary, które 
wskutek tego powsta~, nie po 
winny ~bal·c7.ać silioicj ind­
nych, nł~ drufo(i"h~'. 

I jeszczeieden przykład: w 
jednym z f-ranclliSkich uliZędów 
pocztowych zamk:n.i~ło peWDl~­
go ram dr~wi phed UfJływem 

'Miewyna.jęeie mieśzkań lIpowodo IIlje.rąJcej luki, nan Wacław ZvI wlszędzie, za'stosowano prawo­
{'Jana tosta.ło zbyt wygórowa.nemł ber, adwokat warszaws'ki,. o- administracyjne, l~w9.1a.tące 
~ ObecD\ie, Qh013 ~ciCfele mawia stan tej kwcstJi zagra. na żądanie od~kodowania od 
letnisk ceny zn.acw.ie ooąllj, a.- nką w pracy rp. t. "Odpotwie- pall.sŁwa je'dynie wy.rątkoV\'"'O , 
młitorów jut brak

f 
g4yti jedni zre.. d.zia1nOŚć c~rwilna za. sdtodJr; BYtł to więc k.1'Ok wsteci;. led­

~"I'ł'iłlf, 1mt1 :las w:y1eooalr bądź' wya'lI}ąd:;n,ne . prze~ działdoOOi na, ... że sama zasada odvów-ie-

€W ~~, .~i do' ---========~ __ _ 
., ..' 

~Imi Ao%Herzenie 8 
ga"....... pa .... l. pon Okręg łódzki wysyła na ~J"liIzd Centrolewu ... ..,"'1 I.... . .Tak się dowiadujemy, fun-
tyczne w Łodzi do Krakowa 4.000 osób dUBfL bezrobocia, na wniosek 

:'6 ~ ~ ~ ~ &>~uJem'Y t; ramienia mie Ul4t.iał 80 deleptów. k.omisji administracyjnej, wy-
48 !S} .., Lodsi kmk& wle06w pol&- Lod!Q wetmie udz.iał w kongresie Z okr~l1 łó<hld~go z organiIEa.. IStąJpił do minis1er.stwa pra.cy i 
~~ W' n1.IPku • odhywa.jllr' "Centrolewu" 90 kilka. oISIób s 1'l\" cji l~wych m,ie ~ na. kOD' O. s.p. o przedł;użen~ okresu 
C!JUl &tę dd ~ "Qentrole- decla. organilu.oji PPSOKW_ W gres do IUakow& 2;000 oeób, I ot- zasimtowego o 4 tygodnie dla 

~It W' K.rakowd.e. k~ ~ym wezmą U" ~ji Ch. D. - ok. 1500 osób. dnia 31 llierpnia r. b. ukońaą I 
tych bezrobotnych, kt6frzy do 

Poń. pe.rłJaml IIOC-Ja*tycmemł, dzia.ł W. wiceprezydent WieUński, Ponadto Im kongres delegują. (lub ukotl'Czyli, .leżeli chodzi o 
~.,. wfee stronnictwo n8ll'ooo- wiceprezydent RapalskID, ławnik bardzo Jti.cmie prze&:tt.awJeielh okresy wcześnieJsze) 13-tygo-
\We, ona NP:a.pra,~ Pu~ pp. Ajnenkel,. Wd~: Kał swowh Stronnietwo ChlopakJ:e i l dniowy okre,s pobierani.a zapo-

-...._ ~.. ta.nlIa.k, Grod1<tcka., liiI>ehalski ~ Go- "Wy~wolenie". (~ m6g. Dołyc,zyć to będZIe tylko 
. ,"~ te ... ~ ~e la.- lińJ..oftt~ za.s VI kO'IlgTesie powszech .. 

~-o sebramJa pd~lskfe f 8pl"&wo- Dym wdmie 11.d$~~ 85 osób. ------------------------
~wca.mi b~ posłowie poszcze· Z ramierna. Chrz8Ścijańslciej De'" 
,&yoh IItronwotW' poJJtycz.nych. mokraojI~ z samego JllIia.sta., wet-

~~~!!!!~!!!!!!!!!!~ 

przepisaue.\ godlziny. ~ajdl.lj~ 
cemu się w lokalu i.nteresanta 
wi urzędni1k J)ole<:ił wy jść 
przez pokÓj sł'u.żibowy, gdzie 
dwa i funkcjon.ar.iusze poczto­
wi pobili go. Zootali za to u­
karani pr.zez sąd karny, a po­
;nadto na drodze cywilne.i sąd 
skazał pań,gtwo na , ... 'pła.cenle 
odszkodowania, ponieważ biu· 
1'0 wadliwie fu.nlrejonowało. 

Kiedyż i mv doczekamy !tW 
podobnych stos lLIl!k ów , gdzie 
praworządność nie jest tyłlw 
hasłem w walec politytme.j., 
ale obowtąmjąeą nmmą? 

, Kiedyż i u nas se.tm i sooal 
uchwalą s'z:czególowc ]}l'lzepi1\J 
potrr.e.oo.le po to, aby zasada 
artyku:!u 121 k{}n~tytuejl stała 
się żywa i zdalna do zastoso­
wania. Tymczasem 'ża.~ po PI'7,6 

czytaniu poracy Ad.w, Zylbera 
nasuwa się pewien wnIosek: 
możemy pójŚĆ po te; samej 
drodze prawnej Ot{szk.odowa­
nia należnego pl'zeJl zwierz. 
cłmikaza C1yny wy:rli!ądza,\qce 
~:l~odę, a zdziałane pl"Zez feJ­
jf.o podw:)dnych, v') której 
pierwotnie sz!v sądy fr.ancuI 
skie. Wszak ten sam kod,;ks t 
u nas obowiązuje. I lr:. jest 
r)l'akt:rc~ne 7oac7euie (lnl:1wi? 
11 e i pracy. 

miej cow(' 
nic" l;clę,sk ' 

' t 8 

Ponieważ co r~r. .u~ ,l 

tuje sję wypadków rwalniania 
z pracy rohotników przełZ fir· 
my, które nie miały obowiąz­
ku ube!zpieczania pracowników 
że względu na ich małą liczbę, 
fundusz bezrobocia po:słanowił 
w,prowadzić w tycie Mtawę • 
dnia 25 marca 1929 r" od.lJ.O~­
nie roz>szerzenia obowiąiZ'ku u­
ibe'z,piec1Jooia pracowników na 
te zakłady pracy, kte'fe zatrud­
nia.ją od 1 do 4 l'obotnirków. (a) 

Dtwleko., Kinol alr 

"C O II 
Wielkie uPIły 

Lato tegoroczne będzie okre­
sem wielkich upałów. Dla bar­
dzo wielu ludzi przykIe są ich 
następstwa. W pierwszym rzę­
dzie cierpią nogi: pieką, pocą 
si~ i obrzękaj~. Nic też d~iwne­
go, te powstają stale, nowe 
środki, których zadaniem jest 
usunięcie tych dolegliwości. Cia 
kawą inowacją w tym kierunku 
jest kryniozna sól do nóg Dhlol. 
Obok stale stosowanych w in­
nych preparatach soli mineral­
nych, zastosowano w niej po 
rat pierwszy orzeźwiający Wy­
ciąg Jl igliwia. Skutek okazał 
się zadziwiającym. Kryniczna 
Sól do nóg Dinol nietylko usu­
wa wszelkie dolegliwości nóg, 
jak odciski, zgrubienia, odparze 
nia i pocenie się, ale i lmakomi­
cie orzeźwia nogi, co w rezulta­
cie daje całkowite zneutralizo­
wanie przykrych skutków upa­
łów. 807-1 

naszym powinno być przed kupnem 
p a r c e l letniskowJ;ch z w i e d z i ć 

Zebran-s abiOł\ventek I gimnazjum R. Sobolew­
sklej-Konopczyńskiej 

Dziś I dni nas_pnych! 
flha Dźwlekowo-Śplewny p. t. 

W rolach głównych: 
Najpi~kniejsZl! para artystó'il' Holly­
wood. Pełna temperamentu, kokieterji 

i subtelnej gry 

C II n Moa re 
NajpiękRiejszy amant Ameryki 

Dl ilton. 
PONADTO REWELACJA! 

DOOATKI ŚPIEWNO.O:tWIĘKOWE! 
1) Rewia słynnego kabaretu "Cahallos" 
Z) Wszechświatowej sławy komicy 

Bracia Arnaut. 

Na sezon letni ceny wszy­
stkich miejsc zniione! 
Wszystkie miejsca po 

zł. t.- ł 1,50. 
Pocz1\tek w dni powszednie o godz. 
l-ej po pot, w soboty, niedziele 

I §więta o godz. :; po poł. 

Hocne yillry BPtek 
D21iś w nocy dyturują. na.stępują. 

oe 8Iptek.\<: N. EpsteiJna. (piotrkow" 
ska 225); M. Bart.olerzewskOOgo 
(piotrkowska. 95); M. Rozenbluma 
(Cegielruia.na. 12); Suko. Gorfeina. 
(Wschodnia. 54); J. Kopr~ev;o 
(NO'W'OIlliejska. HL 

"RAFAŁOWKĘ" 
i przekonać się, że jednak tak: pięknej 
miejscowDści N I E M A bezwzględnie 

pod Łodzią. 

250 parcel dla zamożniej-szej intelj. 
gencji. Cena od 50 gr. za metr kwlr 
dratowy. Kilka tysięcy m6rg lasu igla· 
stego przy szosie Ł 6 d ź - S i e r a d z. 

Dogodne warunki kupna. 

dziś do Sieradza, gdzie oozekuje nas 
autobus "Rafał6wki" 

Informacyj udziela codziennie od godz. 4-6 
biuro sprzedaży działek "Rafałówki " ul. Piotr­

kowska 101, tel. 183-97. 

E nas, kio już z Łodzian kupił 
działki "Rafałówki et 

Koło absolwentek g1runazjum 
R. Sobolewsklej - Konopczyńskiej 
w' Lod7li z8lP!'aJEtza wszystkie pp. ko 
leianlci, które ukończyły kiedykol 
wiek to gimnazjum, na. doroczne 
wa.Lne zebrani'6, które od~d.zte saę 
w n.iedziel~ dn. 29, VI o godz. 10 
rano w lokalu szkoły (Gdań$ka 9<» 

Ił IIi lilIa \V la 
P_ Barman, l1illlJly fa.ehowie~ 

współwłaśei~ie1 jednej II na.jstar­
szych mrm cru,krów li ezekola.dy w 
ł,odzi prowadzi z dnA:em 25 bm. 
we filji przy ul. Piotrko~ikiej 92 
wyłą.cZD..:1 sprzedaż wyrobóW' pi<erw 
szej krajowej fabryki cukrów i 
o'Łekolady E. Wedel w Warszawie. 
P. Bern1an sprowadza codzienni" 
śwj'e'ie wyToby Wfłpomnianej finnY; 
E. Wedel wpro8l. z fabryki. 'l'emss 
meml szerol~'rzei&Le ~ijEmJtelnm.ająJ 
rękojmię, że towar jtJE/f. świeży, 
Co się zaś tyczy jakośCi., to ~l:rma 
E. W ede1 nietylko w Polsce ale na. 
wet zagranicą nie potr1.ebuje rekla 
my. 

Dla. wygody ptlbliczności' sklep 
otwarty jept w dnie powS!Zedllie, 
w niedZl~ie16 Q ~rw1.tęta od s:p(lz. 9 fa­

'00 do 10 w6.ecz61.. 
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F~ljeton 

Ugai nielada ! rZBzr czysly człowiek 
Uczucie przepełnienia, niepro' 

widłową fermentację w jelitach, uczu· 
cie pełności i wzdęcia w wątrobie, 
zastoinę ż6łci, b6le w bokach, ucisk 
w piersiach i bicie serca usuwa u~y­
cie naturalnej wody gorzkiej Fran­
ciszka J6zefa, zmniejszając zbytnie 
przekrwienie m6zgu, ucisk w oczach, 
sercu i płucach. Opinje lekarskie 
wskazują na nadzwyczajny ef~kt lecz­
niczy, osiągnięty przy używaniu wody 
Franciszka J6zefa u ludzi, prowa­
dzących siedzący try b życia. Żi\d. wapt; 

porum.ze słowa sta.nQwią pro 
łe.sł pmeci'WIko upałowli., który 
grozi zerwa·niem mwv8łkieh 
więzów cywiHzacji. 

Tajniki organizmu ludzkiego odsłania ŚWlezo 
w salach Filharmonji 

otwarta wystawa 

Wczoraj rano okoto godziny 
lO-ej stenotypistka Marysia 
Biernacka powróciła J rumień 
cami lIla twa'rzy i fału.ją.cą pier. 
sią do domu rodzidel9kie~o. 

- Wielkie nieba, dzi~ckil 
moje, co się stało? - spytała 
zaniepokojona mama Biemae· 
ka. 
~ Ach, manll\lsJu, wyobra.:t 

sobie, że gdy przed p6!ł gQdzi. 
ną. weszłam do biura, zasłałam 
przy biurku szefa Vi' kąpielo­
wym kostjumie! 

- Co ja słyszę! J e§li tak, to 
oczywiście słusZlI1ie ZIl"OIbHaś, 
wychodząc natychmiast I biu­
ra do domu! 

- TwA., a-le nie mam !mi 
ch'Wili CZ&$U; IDU'S>Zę natych-
ward WiI1lcać I powrotem. 

- Co, Wl'acasz do biuTa? 
- Namrall1lie! Przys:Dłam tył 

l.o po swoje 1ryIkotyl . . .. 
Referenlt rachunkowy Wy'p­

Aztycki, kierownik poważnego 
biura państwowego, wchodzi 
około południa do r~i'Stratury 
li za.staje tam trzech ulI'Tlęd,ni­
ków, u~tych normajną pracą. 
Odc·hod.ząie, wy,raża się % uma­
biam: 

- Nie zapomnę nigdy 'lej 
chwili, moi panowie. Po raz 
pierwi81ZY widziałem, że pucu­
jede w pocie "ołal 

• • * 
W piwnicy domu poOmtej­

s.kiego mies~ka szewc Kala.san. 
ty Ogórek I toną, d7J.ieckiem i 
ozi'ld·kiem. Pan KaJasanty tQ­
ltklni ·tło d'WUch "Ergo" za d.zie­
sięć fFOSIZY ze skile.pu sąsiednie 
go; .zastanawia się jednak, e.zy 
p02lłać .wego synka, f4r:nama., 
bowiem temu 6-łetni6mu oby­
watelowi pl'ly.łlrafiło się osta· 
tnim razem przy takiej okuj, 
te zgubił pieniądze na GUc,. 
Wobee tego pao KahulIlIl1ty 
a'\V1NCa .u: do dziadka: 

W piąłtek' , O godz. 7 wieczo· u,owym, który .(ellt wpr06t 
rem w salach filhamlon.Ji od majstersztykiem !Swego rodza­
było się uroczy.ste ótwar'!ie ju. 
wJ'stawy hygie:n.ictznej ,,Prze- W innej części sali znalazły 
Zł'oczysty człowiek", urządzo- pomieszczenie specjalne zbio­
net pmez lJnane ua całym ry fenomen6w nahIrv: a wiec 
śmecie ,,8oeiełe d'Hygicue Po sr-klelet z-rośnięty "sióStr sjam­
pulłłire". sld eh", wspaniały kościec 01-

W pię.nie ur~·ądizOJlej sali brzyma, cza'szki i. preparaty 
t ebr ali się przcdstawicip.le samobójców i skazańców na 
wład'Z I!Z·ą.dowych i samorządo śmierć ełe. Dalei widzHl1V 
wyc-h, pnzedstawidele stown- wspaniałe okazy chorobowe w 
rzvs'zeń naukowych i lekar- ich skutkach, a więc prepara­
ikreh, in~tybucji społecroych i ty kości gruźliczych, złych zro 
prasy. Gości witali rlyrekta~ stów po złamMliach kości, prze 
wy8tawy p. Hummel, a wllzech przeżartych przez syfilis kości 
~trO'IlJIlych wyjaŚlIlień udzit.lał czaszkowych, uuaoc.zniune oka 
po Pressel'. zy wad orga,rlicLnych, ora:t 
Wrażenie wv~tawy" iest masy cale mIłych preparat6,w, 

~rOlSlt imponujące. Przede- których mnogości i rÓłżnorodno 
W\!Izystkiem przykuwa ją oko ści nie spos~ wprost w:vIi .. 
zarÓWlI10 laika, Jak i. ~per.Jali- czyć. 
s.ty nadzwyozajne, niMpoh}(a- Dookoła mieszczą się plan­
ne n~zie indziej na ŚWIecie sze, ilustrujące dokładnie, jak 
preparaty przezroczyste ezlo· wllDie!) wygląd3ć zdl'owy czło· 
wieka. ilustrujące lJlajdokład· wiek, jego muskulatura i budo 
niej nietyl'ko wszelkie tkanki i wa. Te d~iafy mają szczególne 
organy wewnętrme, ale _ po- roaczenie pouczające dla spor 
.zwala fące wlprost przejrzeć I towców i kierowników wycho 
}ł1'Ze2l kości ludzkie. Przy tern I wania fizycznego i nie wątpi, 
obfitość i wS7cch,.,tronność my, że właśnie te sfery specjal­
tyoh preparatów jest tak wicI nie zainteresują się wystawą. 
kn, te daje w slUInie całkowite Tam znowu oglądamy ob­
go przezroc.zystego człowieka. s,zerny dzial preparatów dąży 

Ró",,'nież w przezroc>zysty i nowO'l'ooków, który stać siC; 
a.posób pl'eparowWle są nie- może niezmierme pouczający 
zmiernie ciekawe okazy 20010· dla ludzi, zawodowo zaj·ętycb 
giez.ne i botanicZille. Miedzv in sprawami CIąŻy, aJiu5zereJc 
Jlemi uwagę naprzykład zwra- eoc., nie mówiąc już o tem, ż" 
cal preparat kota z odsłoni&- jest on niezmiernie interesu­
nym mÓ'llgiem i młee2:em pae!e jący dla każdej kobiety - mat-
n su iQMjf"N!'·,,,,,",,,, tł*. ki. 

W,reszcłe w oddzielneJ sali 
mi es rozą 8ię wszechstronnie 
u.iE:łe pl'epsraty wszelkich clio 
rób wenerycmyeh, ilustrując(' 
pieI"WISIZe typowe ob.jawv cho· 
roby, oraz s.tras:r:Iiwe skutki ! 

DIN I dni nast,pnrcb! spustosze:n.ia, dokonywane w 
organiźmie lud:vkim pl'%ez za­
niedbanie leczenia tych cho­
rób. Tym działem winny się 

Wspaniały program podwójny 
słynnej wytwórni F.OX-!ILM, 
zawierajw 2 arcydZIeła filmowe 

-l. -
a 

r.ainteresować ,na,tszerszc sfery 
PUbJiCZlDości, bo jesteśmy prze 
konani, że każdy, kto choć na 
chwilę uprzytomni sobie o­
grom groriącego mu niebezpie­
czeństwa. nigdy nie zaniedba 
pierwszych objaw6w choroby; 
u nas, niest~ty, wiele pod tym 
wz,ględem jest do naprawienia. 

.,,~~ __ HrH~" 

Wolne posady 
przez łódzki P.U.P.P. 
Państwow.Y urząd pośrednic. 

twa pracy w Łodzi (Kitińskie­
go 52) poszuku;c! kandydatow 
z dobremi ś""iadectwami i re­
ferencjami do obsadzenia n3-
stE:pujących posad: 

NA MIEJSCU, 

5 agentów do sprze<1ah r6ł 
nych artykułów z kaucJą, b sIu 
żących do gospoda.rstwa damo 

Gospodarze z całą uprzejmo 
ścią oprowadzali gości po sa­
lach, udzielając obszernych i 
interesujących wyjaśnień. Ze­
bralDi przedstawiciele społe­
czeństwa z żywem ;,;aintereso­
waniem oglą.dali wszystkie eks 
ponaty, wyraża.tąc szczere za­
dowolenie, że tak wybitna wy­
sta wa zawitała choć na krÓlt­
ki czas do naszego miasta, a- weJ;!o. 
by dać możność spolec·zeństwu 
naszemu zapozna:nia sie " isiot NA WYJAZD W KRAJU: 
ncmi kierunkami hygjeny oraz 1 sortownika wełIly do fa.r: 
~ taJnikami organizmu ludz- biarni, kilku pr:Acownik6w do. 
kiego. brze obeznanych z wyrobami 

Zadanic swe wystawa spel- koszykarskip.mi, 10 kotlarzy 
nia tern lepiej, że na sali sta- specjalistów do najJrawy okrę 
l,e . dyiuro~'ać ~.ędfl. sD~c)ali- tów z praktyką. 8-letnią, 1 maj 
SCI, gotoWI w kazdcl ChWIlI do st.ra słolarskie<::'o wvkwalifiko­
u?zieleni~ z~i;-dzl1.t~c~m w~z~ll wanego facbu';ca z~ świadec­
kJcb. WYiaślllen, a n.:el;~ll~zJlIe twami, do lat 35, 1 samodziel­
od tego lekarze spec.Jah~c! wy necto eneroicznego ma tstra-kie. 
g!aszać. będą .odL~yty • ł .instru~ ro;"nikp , dokładnie ohcznane­
eje, Ilust~1Jąc Je SWletnenn go z hhrykac'< waty krawiec­
pft; ~aratanll wysta,:y. , . ko konfel~cyj!~l:j, 1 m:tjstra do 

NIe ulega w~tphwOSCl" że fabTvki osełek' i sztucZlI1ych 
wyst~wa ta moze odegrac w kamieni do ostrzenia. 
ŁodzI olbrzymią rolę k~taJeą-
cą i uświadamiającą; trzeba 
jedynie, aby nasza dość nieru­
chliwa publkzność l'kwavliwie 
skorzystała z nadarzaJace.j się 

Parcllacjl 
lasu WiączYńskiego 

jedyme.i w sw-2im rodza ju oka- Dowi:1.dujemy SJię ił dyrekcja. 
zji i tłumnie pośipieszvla do, kolei dojazdowych zakupila 75 
filharmon.iL Wartoby było, 'l- mórg ;\-,;opan'la.łej przestrzeni parre 
b-y organizacje i słC?w.a~zysze- lacyjnej w Wiączyruile. Równi>et 
ma $połe<:~ne zamlc.lOwały p. dyr. Gerlicz który niedawno 
miOl'owe zhW1ecbł aIlkie

ó 
~YSt ławy temu zakupił ~zeS1lo 100 mórg o. 

pr,zez swyc cz on W l o ry-. . 
chlo. bowiem wystawa pozosta becme dodatkowo nabył Jeszcze 70 

nie w naszem mieście zaledwie 
dwa hT17odnie , 

Ił 
Dr. med. 2472 

«: - Dzi adxi n I TIu jest dziesięe 
g.l'OI8zy. Niech mi dziadzio pl"ZY 
nieilie l' budkii dwa "Ergo". 

Da!iadlzio w wiektu l.t 79 rtl­

l2'a w drogę. 

SŁODYCZ 
GRZECHU 

lamac;h siłmobójc:zg 
SPECJALISTA 

Chor6b skórno I wenerycznych 
Leczenie diatermją. Elektroterapja. 
Południowa 28 tel. 201-93 

Od 8-11 rano, i 6-9 w. 
Nędza w domu zmusiła go do pozbawienia się życia 

Mija PÓ!ł godziny, a starszy 
pan jakoś nie wraca. Pan Ka­
lasanty posyła swego svnka na 
wywiad. Chłopiec wraCa po u­
pływie dvmch minut li meldu­
'je: 

- Odaudo tiupit !tObie za 
te d:ziesięt ~rOMy wafel z loda 
w.i i boi I~ tenllZ wr&eić do 

Historja zdrady małże.ń.skiej; 
pełna humoru i pogodne] Iron]l 

W lalach głównych: 
Wspaniała para kochank6w 

JIDł (oł~er i (OBrad N agel 
-ll.-

W dóiu wczorajszym o godz. 12 
w południe dozorca domu nr. 75-171 
przy ul Sienkiewieza zauwaiył ja' 
kiegoś mężczyznę, który silnie zde· 
nerwowany robił wrażenie obłąka. 
nego. PrzypuSzczając, że oSobnik 
ten jest żebrakiem, nie zwrócił na 
niego zbytniej uwagi. Jednak po 

Fascynujące przygody miłosne pewnym czasie uSłyll7.ał krzyk na 
• * • dzielnego wilka morskiego, któ- podwórzu, a gdY' wybiegł z miesz. 

'I1usty pan Blum, buc.Da~,r ry w kaMym porcie miał ko- kania _ spostrzegł wjdzianego 

'ol;l1ul 

cbankę p. t. 
"wie1Jkiej firmie, otrzymuje od MIl/OSTKI przed chwilą o90bnika, leżącego w 
szefa polecenie, aby stwnerooł, L kałuży krwi, z rozbitą głową. 
c . .1czego kasjer Zlotnicki nie Natychmiast zaWiadomU o po-

stawił się do biura. KAPITANA wyż5zem policję i pogotowie rałun 
BlIU1lll OzwOOli do mlesZ'ltanla . . k,owe. lekarz którego _ po udziele 

Złotnickiego. Pojawia się 5ł.n- L A S H A tliu pierWS7Jej pomocy, przewiózł 
żąea. ZU8.'pany i spocony bu-
chalter &pełlnia IWO.ją ~.ję: deSperata do Szpitala oluęgGwego 

- Ghciał!bym W1i~ieć, dla. z kapitałnym w stanie beznadziejnym. 
czego pan Złotnicki nie przy- licl.r Me. LaglBD'Bm UstałoM w doehodzentu policyj= 
szedł dziś tło biura? w roli gł6wnej. nem, że desperatem JeSt 44-letni 

- A(!h, mÓ.J ~Bote! - od- Antoni Ełkowiez, zamief!zkały prsy 
Wspaniała ilustraqa muzyulUl o~-

powiada zaaferowany kocmo· kiesłry symfonicznej pod dyrekcJIl ul. Karoia 20. 
łuch. - P1l1D Złotnicki cięz;ko Leona Kantora. Ełkowicz wskutek braku pł'łU:y 
za(!horował! Leży w tóżlk:u VI' Ceny miejsc najnltsze: od zł. f.- żYł z żoną i trojgiem dzieei w Skraj 

'. -k nh l' do zł. 2. - na pierwsze seanse wszyst-gorączce l az szczę tl z"""am z _ ... ł _....Aąo., a ..J~ mo"'- zniM~ wf" kie miejsca po 1.- zł., w sob. i nie- n .... ~ .~# lU10 e"'-
zimna! dziele od. godz. 12 do 3 po 50 p. doku. głodującej rodziRy - poSła-

- Sozezęka zębami? - obu. i 1.- zł. nowił Ikońezyć li tycfem. W dniu 
rza się Blum. - Ma, psiakrew, ~.!!!!!!!!!!!!!!!!.!!!!!!!!!!!!!!!!! wczoraw..,.-, wychodząc z domu~ 
chłop szC'zęście! ';;; P'3 m 

• .. • sce dwuoh chłopców; wyjmują ołwiadezył ioołe, te czas lIrobił 

Na tarasie p1'1Zy basen.ie w 
Zgierw leży 'niewiasta na brzu 
chu. wySll:awiając na słollce nie 
wypowiedziane wdzięki swej 
postaci. SłUIlce piecze nie do 
wytr:zyma,nia. ROZ'Ilosi się woń 
prr-em1ł::. piec.'ienJi z pohliskie1 
rc"t:ll.fTadi. . .' ;-/ 

Obok niewiash uido !lŃej. 

z walirzec'zki &myłki i zaozyna- swoje i od dzW będzłe ma lepieJ. 
ją konsumować. Elkowiez błąkał!ię włdoeznie 

- OdsuIlCie ~ię 2 tvm. c:n- po mieście odpychając li niechęcią 
c~ym se:r~1 -: móWI DIe- myŚl powrotu do domu, wr~de 
Własta, kll'zyW1ąc alę. 

--. To niech się pani o&ume 
z tą piec:roną S%yn'ltą.t ~ odpo­
wiadają chIlope,- w jeden głos. 

~~ 

Zapilllcle Ilę 
Dl alIallilU LU J. 

wSzedł na drugie piętro poseSji 
przy ul. Sienkiewicza 75,77, a wi­
dząc otwarte okno - nucił się na 

W niedziele od 9-2 

bruk. (a) 

I-s~y Dźwiąkowy 
Kino-Teatr VII Łodzi 

Dla niezamożnych ceny lecznic. ....... ~ 

Dziś i dni nasteDn,ch! 
Wielkie arcydzieło dźwiękowe p. t. 

TA 
według powieści genjalnego piewcy morza Claude Farrere'a 

UlU y 
MIKOŁAJ SUSANIN 

DONALD REED 
PAUL LUKAS 

lENA 1'IIfJ§(: 

z • , 
Początek seansów o godz. 4, 6, 8 i 10 W. 

Apara.ty dźwiękowe systemu .. Western-Electńc" 
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I gaci bodzi u m-nis a Cara Odmowa nadzoru i ugOda 
w sądzie handlowym 

Poruszyli sprawp zbyt pohopnie udzielanych nadzorów i palącej w październik <l r. t.b. rozpił wyroku ~du okręgowego ... 
'" trywane było podanie Abe Łodzi WIIliósl skargę apelacyjną 

potrzeby unifikacji prawa handlowego ,Szpd~errga o udzielenie. oGro- do sądu apelacyjnego w War-
. . ," " czema wypłat. A. ~lplcbcrg szawie, która w ubiegłym roie-

Dnia 27 b. 111. minister spra- i następnie inni delegaci ko­
wiedliwości Car przyją.ł delega lejno przedstawili p. minisiro­
cje izby przemysłowo - handlo wi potrzebę unifikacji prawa 
wej w Łodzi w o obach preze- cywilnego mate 4 I:>ego i for­
!la R. Geyera, dyrektora K. Ba- maInego, a pl J lewszystkiem 
jera i radcy prawnego adw. H. hand.iowego, gdyż obec'lla nie-
Felixa oraz przedstawicieli jednolita ustawa działa tamu· 
Związku przemysł,u włóklenni- .jąco na życie gospodarcze. Na­
czego w państwie polskiem p. stępnie stwierdzili, że na zao­
Jul,iusza Borneta i Zwią.zku I strzenie obecnego kryzysu 
banków w Łodzi dyr. Wł. Gor- wpływa również zbyt liberalne 
dowskiego. Delegacja wrę.czyła udzielanie przez sądy odroczeń 
p. ministrowi memorjał VI' spra I wypłat. Łatwość uzyskiwania 
wie stosowania ustawy o nad- nadzoru sądowego spowodowa 
zorach sądowyeh oraz ~cigania 1 ła zachwianie się stosunków 
przez prokuratorów złośliwych kredytowydh w kra.ju, co SZCZB 

niewypłacalności. Prezes Geyer gólnie silnie odczuwa Łódź; 

w~ ,~fzliwe walne zebranie 
akcjonarjutlzy Banku stowarzyszenia kupców 

i przemysłowców chrześcijan 
Dnia 26 b. In, \ ... lokalu Ban- \>\osielski i S-ka", orB dfllg~': 

ku Sto\"arzyszenia Polskich "Bank Pols.kich Kupców (Prze 
[{upców i Przemysłowców mysłowcólW, Sp. Akc. w ł...lodd.". 
Chl'l~c~ó.ian w Łod7:1 odJJylo l Wobec nie uzyskania więk.,zo­
si: nadzwyczaJne \\'111'(' zrhra- ści dla żadnego z powyższych 
~1:l' nkcjonarjuzy ballkl't, na I wniosków, spl'awa ta zosłała 
kllll'em omawiano całv szt';,q.{ przedłożona ministrowi skarbu 
spru w, niezmiernie d'miaslych do definitywnego rOll!trzygrtic:-
dla tei insl~'tuc.ij. cia. 

;'a porzqdku dziellll\'lll była Ponieważ rada banku nie po 
m. in, sprawa zmian" ~tatutu trafiła przeprowadzić swoich 
banku na podstawie 'loWI!i u- wniosków, ozęść akcjonarju­
::;1 a ',\ y o półkach llkcvjny::h szy wyraziła radzie votum nie. 
n 'n7 zmiana na.lWV )nmkl', ufności. 

'" kwe.~[j i zmia'llv nazwy \ Zebranie, k,tóre c.hwHamJ mia 
! 'll1lm wysunit':to dwa projekty., lo pl'zebi~ dość Durzliwy, za­
''lia1lowicie - ustalellle naz.wv końezone zos.takl po ~ 
~anku przez "Bogdański, No- nych naradaeb.-

1 rzemJlsI konfekcrin, 
ubiega się o zwrot cła przy eksporoie 

swych wyrobów 

~lle mozna rmvmez. z~pommac, ,prowadził handel towarów w siącu znalazła się na wo'ka,n­
l~ stan ob~y zmme.JiSza za11;fa I Łodzi, przy uJ. Piotrkowskiej dzie sądowym. 
n~e zagramcy do przedsIę- 28. W podaniu swem prosił o Sąd apelacyjny postanowił 
blOrstw kra]?wy~h. Delegac! odroczenie wypłat Wl&kutek nie wyrok sądu okręgowego w Ło 
koleJno popIeralI przyMada~m wypłacRlności s'zeregu kupców, dzi z dnia 7 grudnia 1929 rolw 
poszczeg?l~e punkty memor.T~- z któlfymi był w stosunkach zatwierdlZić, a to z tych w.z,glę­
łu. P. mmls!~r ośw~ad~zył, .ze I handlo,"y~h. Jednym również dÓ'W, że petellot wbrew zapo-· 
celem . zadoscucz:yn~ema wmo· z wielu powodów zawieszenia wied.zi w skardze apelacy.pne) 
s~om !zby w na.1bhż'Szym eza- wypłat przez firmę A. SZ'Pie- nie wystąpił wcale z krytyką 
SIe zaząda od prezes{Jw sądów herg było wybudowanie niem- argumentów sądu okręgowego. 
okręgowych dokładnych da- chomości przez małżon'ków '" * • 
nych statystycznych ~arówno SZ'j)icherg w Łodzi, przy ulicy Na ostatniej sesji wydziału 
co do nadzorów udzl.eIon'ych Nawol'ot 39, przyczem Wlbrew handlowego rozważane było po 
przez ~ądy okręgo,we, Jak l a- oczekiwaniu, pożyczki z Ban- danie o otwarcie postEWOwania 
pelacYJne,. następm,e zaś zwCJła ku Gospodarstwa Krajowego ukladowego firmy Jnda Piu. 
konferenCJę 'pr?Zesow sądów ": nie otl'lzymał. kos Traube, ,s.przedaż hurtowa 
celu ~:nówIema wytworzonej Bilans firmy zamykał się su- manufaktury bawełnianej z sie 
sytuacJI. mą 365.147 zł. Po zestawieuiu dzibą w Łodzi, pl'lzy ul. Nowo-

P. minister prosił izbę o na- aktywów z passywami wyni'ka miejskiej 4. Firma ta uzyskała 
de,słanie uwag i dezyderatów ło, że aktywa przekrac.zają w kwietniu r. b. odroczenie 
sekcji prawa handlowego, ktć- passywa o 162.045 złotych. wypłat na jeden miesiąc. 
ra wkrótce rozpoznawać będzie W grudniu r. ub. na posie- Okres odroczenia wypłat był 
projekty uiednosta i'ninnpcro dzeniu wydziallu handlowego zbyt krótki, by w całości zaspo 
prawa handlowego, a w związ.' s. o. w Łodzi sąd postanowił koić swych wierzycieli. 'V tym 
ku z tern ustawowego uregulo- podanie A.be S:zpicbergtt w też cel'u firma petentka wnosi 
wania sprawy od.roczenia wy- przedmiocie odrOClZenia wypłat propozycję o otworzenie po­
pIat względnie ulg sądowych pozostawić bez uWlZ'gllędnienia, stępowania układowego: 
na obszarze całego państwa. mimo, że aktywa zll'acZIIlie prze zmniejszenie sumy d.ługu rów­

W toku konfeTencji R. mini wyŻiSzal~ p~s'sywa, lec.z zasoby uomiernie dla wszystkich wie-

t C &cH W~Clę, I'Z' sfe. płynne l pol1płynne daleko po- rzycieli o 30 proc. i spłacenie 
s er ar zwr u~" . l . . t . 4 t ~tI.. 6it o 
ry gospodarcze, reprezentowa- zostaJll. w .ty e Za s.mną Jej za- ej sumy w ra auu p r cz. 
ne przez samorząd gospodar- d~żema, Jak rówlIllei odrocz~ nych z tern, że pierW1Sza rata 
czy, posiadają jednak mo~n- nIe wypłat nie powłnoo sllu- płatna jat w 6 miesięcy od da­
wość beZ'POśredniego Wiply".;.u t;'!ć jako ochrona dla pmed!lę· ty uprawomooo.ieni.a lię wyro­
na należyte stocowa.nie w prak blOn;:6w, k~-órzv r; k!~ywdą wie ku, zatwierdzającego układ, 
ty~" roZ'porząd'Zeń o za.pobiega ~YCleli umeruchomib swe kod • S4d po wysłuchaniu stron 

'< ki płynne w b1ldowie nieNCbo post9JIlowg zezwolić firmie Ju 
nlu upadłości, gdy! nietylko de joi da Pinkw Traube nt otwarcie 
sygn.u.k kandydatÓW! Da!~ m~; .... ,-- Dla drowoloa • ftnIC,~wania Ulkładow~(l 
dJ:i6w h8llld'lowych, lecs D<Ule- .-.yl~ a y Y""~~ 

lają Iłtdom opinJi o llt'fłeoztl«>:- --------
łoi ~raaej pnedI~ 
biol'3tw, ~~... ~ 
nadf:ÓI'. Arnele Dieniein, 

Poniewat rowmeł l w lej Oeduła giełdy pienMlinej I N'OTOW ANIA BA WELNY 
d.ziedz,inie pożądane je.łt ujed- warszawskiej LIVERPOOOL 
rn<;>!'t~Jll,ł~łe kryterj6lw •. kt6re- OOTóWKA BawełDat ameryk.aJ\lllla, Mmkn~ę. 
nu kleru,Ją się 1my, ud%lelająe 

Ze wzgl~du na trudną nao-I stwie przemysłu i handłu, 
gól sytuacje: przemysłu konfek- stały obecnie zerwane. 

odnośnycll opinji, i'Zha przemy- DolAwf 8,88 t pół de: 
zo- stowo - handlowa w LodJzi po- styczed 7,00 luty 7,03 ffi:uzeo 

ruszoną sprawę zgłosiła na po CZEKI 7,07 kwiecień 7,09 maj 7,13 CZCl'" 

ryjnpgo zabiegał 011 tuż po kil- \V ZWią'Ziku z powy:hszem or 
kaboć o lIdlielenie mu czę- ganizacje kupi.ec'kie, które za­
ś::i,1'.';, 'ch ulg. przy wywozie go jęły się sprawą uzys,kania ulg 
t J\Y~\ch uhrali lUgranicf.:. Za- dla konfekcyjnego handlu i 
hie;.:i te nie zostały dotąd u- przemysłu, wystąpiłv do mini­
,·,iel1cz.one rezultatem pomyM- sters,twa przemysłu i hallodl'u o 
lJ \ 111 a na wet odnośne narady roz'szerzenie rOliporządzenia o 
llftd przedstawionym przez l zwrocie cIa za wywóz wyro­
prlf'm. 's! konfekcyjny projek- bów baweh1iany~h również na 
tern, toczące się w minister· artykuły ubra'l1iowe. (M) 

Dziś i dni następnych arcydt:JMo dźwiękowe p. t, 

nAl~nA ~llfW [lYDA 
oryg. tytuł (ONA .DZIK NA WOJN~) 

Epokowy dramat .. wlełlrieJ wojny. 
W rolach głównych dwie bohaterki ekranu 

IlIanor Boardman, Alma Rubens. 
ł\'o$ewidzłane w hdnym filmie sceny ataku tanków wśród 
m.rza płomIeni I wiele Innych atrakc:ji dfwlękowych. 
Nad program: Dodatek krajowy i dźwiękowe akłualnośc:J 
Metro-Goldwyn-Mayer. • U W A G A: Wyłącznie tyłko 
u nas III Po§więcenie Gmachu Slldu Okręgowego w Łodzi. 

Ponadto! 
1) PrzemówienIe Mussoliniego :~~:~~ó: Rzymie 
2) lamach nB Ks. Humberta podnas wfzyty w Brukseli 

_

.a.Początek seansów o godz. S, 4 i p6ł, 6, 8 i 1.0 •. __ 
Widownia nowocześnie wentylowana. _ 

rządek obrad najbliźszego zjaz Belgja 124,52 wiec 7,17 liJpiec 7,12 sierpień 7,03 
du izb przemysłowo - harndlo- Holandja. 358.60 wrz~~eń 7,00 październik 6,96 li. 
wy,ch, który odbędzie S.lę w Po· Londyn 43,315 i jedna czwaI1ta stapad 6,96 grudzień 6,98 loco 'i.74 
znaniu. Paryt 35,04 

Odczyt gospodarclY 
o Palestynie 

W ś'rodę, dnia 2 lipca b. ro­
ku o godz. 20-ej odbędzie się 

w lokalu stowarzyszenia kup­
ców m. Łodzi (Piotl'lkowSJka 
73) odezyt p. Józefa Grosg,kop­
fa, sekretarza polsoko - paJestyń 

skieJ izby handdowej, zor.gani­
zo-wany pr,zez tę wbę w porozu 
mieniu ! pańs.twowym instytu­
tem eksportowym. 

Tematem odczytu będ'zie za­
rówlIlo ogólna sytuacja gospo­
darcza PaIesty.ny, Jak i sprawa 
wzmożenia eks'Portu poJ'S'kietg'O 
na rymek pales1yński. 

Niniejszym zawiadamiam Sz. Kli­
jentelę, że z dniem dzisiejszym w 
sklepie moim 

przy nI. Piotrkowskiej 9Z 
sprzedaję wyłi\cznie wyroby pierwszej 
krajowej fabl'yki czekolady 

E. EDE L 
po cenach fabrycznych. Sklep otwarty 
w dnie powszednie oraz w niedziele 
i święta od godz. 9 rano do godz. 10 w. 

f. BInIH. PIalrIlDWIka II. 

Praga 26,46 i pół 
Nowy Jork - kabel 8,921 
Szwajcarja. 172,87 
Sztokholm 239,68 
Wliedeń 125,90 
Włochy 46,78 
Berlin 212,47 i pół 

AKCJE 

Dyskontowy 116.­
Zachodni 73.­
Elektrownia w D~browie 
Sp.!rytus 23.-
Polski 170.-
Zarobkowy 71!.50 
Firlej 29.-

66.-

PAPIERY PAŃSTWOWE i LISTY 
ZASTAWNE 

Inw~ltycyjna 111.­
Dolarówka 63.­
Stab1lizacyjna 88.-
8 proc. Banku Gosp. Krajowe'" 
go 94.-
4 i pół proc. Ust Y zastawne 7.iem 
ski~ 55,75 
5 proc. Warsza.wy 58,25 
8 proc. Warszawy 75,75 
10 proc. Radomia. 85.­
tO proc. Siedlec 85,-

Uf» 

(zgiai(i~ 
--

"libIs POranny' I 

ALEKSANDRJA 
Bawehta egipSka: 
Sa.kellaI'lidis ; 
styczeń 23,54 marzec 28,9,1 Tj­

piec 11,32 maj 11,75 l'iiSltopad 11>~ 
grudzień 11,55 loco 12,55 

AShmOUlli: 

luty 16,37 kwieooeń 16,65 ',!Zt)l' .. 

wiec 16,90 Sd'erpień 16,50 paździ'.Jr­

mk 15,85 gruiIlLień 16,02. 

NOWY JORK 

Bawełna amerykań&ka, zamkni' 
cie: 

styczeń 13,18 luty 13,28 marzee 
13,39 kwieCli'eń 13,49 pażd7!iernik 
1.2,95 liJstopad 13,03 grudzień 13,12 

Kontrakty: styczeń 13,43 lipiec 
13,66 sierpień 12,97 WTzeslmi 13,07 
październik 13,22 l~tO!pad 13,23 
grud~~eń 13,38 loco 13,60. 

r 1 l! NAR(IS5E BlEU 
M U.rv P4JłlS v II" V VARSOVIE 
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Inż. . · S.. iI 
IIÓDŹ, KllalrłSKIBIiD 44, TEL. 131~OO. 

Przyłączenia posesyj do kanału miejskiego 
Wodociągi i ogrzewanie. 

Plany i kosztorysy. 

1.~~i' iii iluwia 
lezIJłalne fachowe Dorad, 

damskiego i męskiego po cenie 

zł. ~ :!O, ~!i i ~9J! 
Korzystajeie Z okazji! 

AhP 60 HEIHB 
ŁÓDŹ, PO MORSKA 24, dojazd tramw. 4,8 i 14. 

-&&5 le 1ctP!i' 

LE lNIC 
lekamy spec)eUet6w 
prsy Górnym RrnkU 

Piotrkowska 294, tel. 122-89 
(pu, prsystllJ\ltll tramw. pabianickich, DRUCIANI! 
C.ynna od lO-ej rano do 7-ej wiece. 

Wolne miasto 
GdańsIL 

Przez mIy 10. 
dwczrte 

RouleIJe 
lJaceara 

zawadzkiego, 
Kamińskiego 
innych oraz 

lótnych marek 

Dr. med. 

fflBl'IJł 
lIkuszerja i Morully kobiece 
Rzgowska 5, telef. 191-08 

przyjmuje od 3-5, 

• "UCZNI!Y", Piotrkowska 62 
od 5,30 do 7,30. -Dr med. 3237-

zagranicznych 9. ft AT 'ltJ U 
nabyć można 6& II i4 I n 
najłaniej i u R o LOG 

najdogodniej Cheroby "e:tek, pąl;i'łen:a l dróQ 
meczowych 

W fabrvcznym Plramowlcaa Nr. 2 Telef.148-96 w nied&iele i święta do 2-ej po poł Pa"IkanYt Plecion· 
W88Js'kle specJalnełcl J den,,- ki, TkaIl11l)" GIlly ..,148. KqpleJe jwletlne lempa miad .. do f!lUeSw, p ________ IIIIII ___ n ________ _ 
łIw.rcowa, elektrrucJ., R;'.ntgen .Babite" do rob6t 

składsie Godsi pnsJję'Ć od g- 10 i ad G - 8 

"DOBR"'L" 
Łódź, 

Pi~koW8łia 73 

~.epl.nła, anaUar (mo"", kału beioDoW}'eh, "8 t.fialzkł Sno"łdzlal"ZY lJ190k Handł·ow'l 
"rwi, plwocin, wfdzieJin ltd.) Opa- ~2st~t~ ~.. .uW II ł z e;,. ed:.a I'IIE5ZItJłNII 
Więą :c~a:e~~'!~ 4 at. • wr;!,," 1 po· DIW ul. Pi01liłowsKiej 38. lei. 150.66. 

Porada dentvs'IJ ..... era.: wellSa .lUlelt Jang załatwia wszelkie operacje bank.owe w podwÓl'R1 
ta 1581&1. 

3 pokoje z kuchnią 
~ wszelkiemi wy,godami przy ulic1 
Tramwajowej 5 obok "nowowybudowa-

lOłog_n~ .~~~ słlórnph" 6M Wó .. ńska łDbsG łła tata PlJJsie BRY - ilał J IłfłIM l aw_ a żLO'1fE. _ l$i.l, ł&l. m·tT. :. ____________________ • .; -: nAd. o s~u: Okręg~w. o od z~"'&z dO -,- , .",' a. Wi~ . Ć n mj:..k~cii 
W'~ .'d .·.,..... f\L "J" 'łłbM"1'-O~rano l o . ~po~łiCJI. 

• -
L BOD 

• 
go lipca . b. r. firma "Eleetrolux" pr~enosi się do n{)wego frontowego lokalu, pm, ul. Pr.Narutowłeza 44, teł, 144-66. 149-49. 

Wyładowany akumulator 
odbiera, ładuie i odstawia z powrotem 

[ennalna tatloWllia ~ Al D m D la turów 
Pioukowlka 161. 

Wystarczy ~O~ na 
zadzwonić ~ ",. ~ 

Tanio I Wygodnie! Szybko! 

ST. 
GdeftGka 71a, teł. 208.9&. 

GłN.IKOLOG-UROLOG 
CHOROBY KOBIECE 

i nRÓO MOCZOWIłCH 
pf&'JmuJe ed 5-Y pp. 

i lir 1eftnIO' .. 8ANlTU" 

Do akt. 
Nr. 1777 1930 1. 

Ogłoszenie. 

Komornik 
Sądu Powiatowe­
go w Łodzi, Adam 

Jaroszyński. 

Do akt. Nr. 1607/30 

Obwiesznenie. 
Komornik Sądu 
Powiatowego 
w Łodzi, Leon 

':'l ___________ ~_ 

IJPAlY! 
Jak cudownie orzeźwia 
szklanka dobrego piwa, Al 
apor"dzonego u: siebie w domu tylko 18 ~ UfOł1I. 

I ekstrakt pl"1810 "PROSPERIT " 
Hałdy łałwo mołe apol'Zlldzić sobie doskonałe, niezwykle smaczne 

:zdrowe i poły.ne II najtańsze I 

Do nab~cia we wszystkich *Iepaclt kolenIaino - $pą*ywczych 
I w składacfi aptecz~ycłl W ~akl~t.ch KOLORU ZiELONEGO 

na 50 szldenek 1.,20 gr. 

"Płł05PfRm" Nd!. _ D. TlI. m-M. I 
zatnie-

1.-IiIMgMII:.*lIlIibllllll'.I!I' __ IEIII1II11M'IIII'''.iII' _1lI14I1'. ____ II*_* __ ·.'1 slIkały w to dJi 
.-_____________________ ..... przy ul. Piramo-

Wąsowski, 
lam. w Łodzi, prlly 
ul. Wólczańsxiej 

Nr. 10 SILV-OZOM -HOTO GRZEGORZ TIMOFIEJEW 

Niema w domu • mnIe 
POEZJE 

BIBLJOTEKA METEORA 
Do nabycia w księgarniach. 5575 

IsinleJąc)' od 35 lat 

Zakład OplJano-chirurgiczn, 

SZY D KBlle ł\ 
., lodzi, Piotrkowska 33 

POLECA: 

Okulary i binokle z wyborowemi szkłami oraz 
w S z e I k i e a r t y kuł y, w zakres optyki 

wicza 7, na za­
sadzie art. 1030 
UPO. ogłasza, te 

w dn. 5 lipca 
1930 l. od godz. 

10 rano 
w Łodzi przy ul. 
Srebrzyńskiej 83 

odb~dzie 
się sprzedaż z 
przetargu publicz­
nego ruchomości, 

naleiqcy-ch d@ 
Rudolfa 

Bucholtza 
i skłłldających się 

z mebli 
ouacowanych na 
sumę Zł. 1340.-

Ł6di. 25/6-30 r. 
Komornik 
A. Jaroszyński 

na zasadzie 
art. 1030 U. P. C. 

obwieszcza, 
że w dniu 10 
lipca 1930 r. 

od g. 10 rano, w 

IDEAlNA D BAlSAMICZNA WZMASNIAJff 
..".",f) .. \: ~.,~~1! 

Łodzi, przy ul •• 
Cegielnianej 54 
od~ędzie S!ę spr~e Doakt. Nr. 1673/30 Letnllka I meltlallli 
da:. przez hcytacJę O ł I ., • 

ruchomości g o.zenle. we wsi Zofjówke dOjazd tuszynsxlm 
naletlłcych do Komornik Sądu tram.waje~ .co 30 minut l~b sam'.'ch~-
Chaima Fogla Grodzkiego w Ło- darni. MJe)KOWOŚĆ eu~hll, PII!S~J, 

i składających sit; dzi, Stefan GÓl'ski rzek~, ł~dkJ, wokoło la:,y, sJdep~, pIe-
z mebli zamieszko w Łodzi, karhle I pod dostatkIem proWianty. 

oszacowanych na przy ul. Sienkiewi- Adres: Plac Re,monła (Rynek 
sumę Zł. 510.- cza 9, na zasa- Geyera) 314. m: 2, . I piętro. fr: od 9 

dzie art. 1030 U. rano do 7 w n\edslel~ do l~-eJ. 
Łódt, 27.6.30 r. P. C. ogłasza, że 
,Komornik w dn. 8 Iipoa 

I K S
· 1930 r. od g. 10 r. 

w z. . uzm w Łodzi, przy ul. 

DR. 

li i~ falł 
specjnlisia OhOłÓb 
s-Wl'nfoh i went!' 

rycllnych 
~WROT 7, 

Tel. 12B..()'7, 
od 10-12i od 5-\ 

DR • 

Potrzebni 

Pdmors\(iej 41 a 
odbędzie się sprze 
dat z przetargu 

publicznego ru­
ohomośol, Hald,,­

cych do 
Nordki Lewi 

Szypera 

a na życzenie djetetyczne wydaje 
Dobrzyńska-Brabanderowa. Zawadzkll 
1, m. 11. Tel. 218-$J. WINDA. 5979 

p 
i składaj(\cych się 

wcho<hf\ce MtE WEd M do sprzeda:, gazet. z mebli 
oszacowanych na 
Sliń\ę zł. 2105.-

MUlonnwa 
Wiśnio a-G6ra Dł. lłIII81sla 
~~~~j~~!~ Sz. haulerowBj Kfłi;;ieno 
(willa Janickiego, prlly lesie, wejście UJe Ił 

Z,ódi, d. 16.6.S0 r. 
Komornik: 

S.GÓrski 

po cenach konkurencyjnych. 8913 Zgłaszać się ul. Zgiereka 46 
od 11-14 godz. 

eperacj sz,bkle i staranne. 
przy chłodni Włoskiej) posiada jest;ese 

kU1e1 wolnrf" słonecznych. 
po kOI 

'>J I ldor: Eugeniusz Kronm .... Wydawca _Prasa u.. Wvdawn,cza soółka ~ Ol?1'. odP. 
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.- . 
"Pen~jonat lel~ory" 

W wiliI p, Szwaicera 
Stacja lASKi 
wleS Teodor, 

5łoneozne pokoje, obfita kuch­
nia rytualna. Willa znajduje stę 
.. IHIChym lesie w pięknej 

okolicy. 

G6ry, lasy, woda, plata. 
Cena przy.tąpna. 

Wiadomość na miejsou lub 
Piotrkowska 64 

• pp. Chmielnickich 
&Went, Telefon 180-71. 

•• t-..... -----. 

·M e 
Poleca w sezonie 
letnim smaczne OBIADY i K LI\CJE 
UWAGA! Mleczne kolacje i śniadania z 5-ciu dań tylko zł. 1.80 UWAGA! 
-:-- Wielki wyb6r trunk6w krajowych i zagranicznych. --

i 

, 

NIE ' ilrONIO 
UNIK-AJMY Sn I\J 

OD PI-EGe:>W 
UC+łRONI NAS KIRE IM . 

MM 

18 

P. S. Przyjmuje siC} zamówienia na 
bale banldety, śluby, i t. p. -

Awe' 'Ma la 

Gabinei' 45 

KOJmel,ki lekarskiej 
D-pa med. MarJI L!§WI"NSONOWEJ 
Cegielniana 6, lelef. 143-68. 
aodz. puyj. dla pań i panc5w 

10-2 i 4-8 
Ollynne Sił ne.stępujące dzia.ły: 
1. chor. sk6rV i włosOwo 
a. Be!lute 
3. Kuracji odmładllającvch. 
4. Msssin (ogÓlny i cllf.lsciowy). 
5. Epilaoji (eleotrocoagulscJs. 

elektrolilIa ) . 
6, Elektroter!\t)ji (cllatermjQ, d' Ar-
8onve.liuMja, galvanofafBd18&oja. 
7. Helioterapji (Roentgen, kwoor, 

sollnx, kąpiele św1etlne). 
8. Chlrurgjl oołet,clrneJ (bU.-

ny, 1vlakl,. !mie!r.slliałoenia, -
nowotwory i t. p.), 
pod kiel"Qnkiem chirurga 

D-ra Z. LEWIN.ONA 
ordynująoego ood!!. od godli. 1-4 

Lekarzy-specjalis'ów 
llVla€5zka 1 

TET.,. 205-:38 

I 
cl1l}ttlna od 8 rano d0 9 wiecz. 

11-12 ) przyjmuję 
2- 3 ) kobieta-lekarz 

TWARDNIENIE 
NAlKÓRKA 

I
I w niedzielęiświęta od 9-~ pp, 

. leczenie chor6b 

• 

BA[lHlit D 
88rll Ile IDII!I, 

czy mas. jut 

'llUlue nlemOW\Qlll 
Do nabycia " 

I. FRYMERA 
Piotrkowllka Nr." 

'IIJe Plotrkowaka 111 
Plotrlrowalra 148 

IJlHOPJlNE 
Pensjonat "Ś W II" 
Beleny OderbergoweJ, Zamojskieuo 8, 

~
oleca pokoje komfortowo uU/łdzone 
ciepła i zimna woda IW pokojach). 
era.y słoneczne. Kuohnia wl'kwintna. 

Cena na cserwiec od 10 do 12 zł. 
(aaletnie od pokoju), na lIpleo i sier­
pień od 12 do 14 zł. Telefon 437. 

Na latu 
W •• elk" damskll garderobę orllz 
roboty futrzane w najwykw!ntniejszym 
wykonaniu przyjmuje z własnych i 
powierzonych materjałów po cenach 

konkurencyjnych 

M. ROZENBERG 
CEGIELNIANA 36.TELEF.168~97 

Lewa oficyna, ll-gie piętro. 

Swiatło zgasło, motor stanął? 

dzwoń .~I~f. 110·11 
'P8gotowi~ eleltrJune' 
dyżury przez całą dobę, w 

w niedziele i święta. 

" Naprawa naty[bmiastowa " 

Z'i 

. ló' DO nÓG "JilN/l" usuwa DDblUiLłWDŚCI nóG! 
Wystarczy wsypać 5011 Jana do miski cieplej wody i bolącą nogę moczyć w niej przez 10 do t5 mirtut. 
Po tym czasie schodzi momentalnie spuchli:r;na, ucis k, nabrzmienie i stwardnienie naskórka, oraz ustaje 
dokuczliwe pię:c~eni/! i po.cenie się nóg. Najbardziej dokuczliwe i uporczywe bóle ustają przy użyciu ~oli 

do n6g Jana. :-: Do nabycia w aptekach i skład~ch i aptecznych. 

ał6wnJ skład Dr tltUtR fU[HS War~Iawa B'llllańska g • Wystrzegać się bezwarto-
na Polskę: • L LML , ~ ,.:.:....:..;!Ciowy::.:al.yf::.;.:*iI __ 1 

\ 

Aha l!! 

JA~n( KRYUJAH 
uznane niedoścignionej -dobroci 

poleca 

Na dOiilodnyoh 
warunKec~1 

Wielki .wyb6r 
w6zków dziecin· 
nych kraiow:ych 1 
zagranicznych 16-
żeJc metalowych 
wyżymaczek ame· 

. pro war ustaw Kailich, Orla 1~1§~~ 
L ZądaJcie w8ządzie I ~ądaJcie wsządzle I AlpOdłUg mi~Ff. 
. • ., NI!.bJć mOlina w 

Nareszcie: IllBJl WHI· :r:n: ~~'~p~7:' 
t . . k 'd k . . Łódź, 

.0 r.ymUJe az Y UpUjący PlotJliIow!!l:tl. 715 

~ll[[If[YM1f 
34. NARUTOWICZA 34. 

UWAGA: Każdy przy kupnie zabawki otrzymuje 1 bon, przy okazaniu 
lO-ciu bonów otrzymuje d a r m o ładną zabawkQ. 

Z powodu zbliżającego się sezonu letnieg0 na miejscu niebywale 
wielki wybór przepięknyah zabawek po cenadl bardzo niskich. 

w padw6uu, 
łel. 1 58-6t. 

WA'·PE 

IIW8118! na mleiltB 110rOW8 ' klinika lalek, IIwraaa' lOtka polowe 
a ___________ , ___ ---------------- Leżaki Krzesełka 

dziecinne firm 

p f N S J O N Ił l Januszewska 60ra DR. MED. "OMEGA" 
mieści !i~ w suchym, sosnowym lesie. ZOllJtat w tym 16 M A R G O L I S z wieloletni" gwa· 
roku gruntownie odrestaurowany. Jest to wspaniałe • rancją. Żądać we 
miejsce wypoczynku dla inteli~ncji pracuJącej. Wy- OKULISTA wszystkich . 
kwintna i rytualna kuchnia.. Na t"danie djeta. Ceny ... składach mebli I 
niSKie. Informacji dziś do godz. 4-ej p. p. udziela wła- PrzYJmuJe obeome Fabryka Łódf. 
ścici;l u Lew.ko~skieg~, Narutowicz!l 29, tel. 169-46. I Al. KoścluBZki 21 tel. 165-17 Juljusz!l 4 
Wśrod tygodma lIstowme: O. Chłopski. Opoczno, Janusz. • Hurt _ Dełal 
Góra SkrzJnka pOczt. 42. 6020-1 od 1-2 15-7 

wenerycznych i skórnych 

Badanie krwi i wye . ,. "''' 
syfilis i trYP' 

KonsultacJe z nsu 
i urologIe 

Gabinet SwiBtlo 

I Kosmetyka lek 
Oddl5"lelna poczekaln:' 

. PORADA a~. .>;,sV\ł 

KLlłłł 1\ 
Położniczo· chIrurgiczna 

'SAN ATO'· u 
03li"odow,iI 10, tel. 213-51 

I i II ki aGa 

OPIEKA LEI;ARSKA 
na.d matką i dzieckiem. 

CENY PORODU 
na II-ej klasie 'wraz z zabiegami 

200 zł. ~S4 

Dr. med. 

SlbBBRSTRON 
ZIELONA 11 

Tel. 113·.,Ml 
Iba,aIPy IftOt'lIlI I Uli.!nlrVIIS!I1B. 

UsUwanie Sllpeclloych wlos6w elekt •• 
lill/ł. Leceenle LamPIł Kwa.cowlło 

Prlyjmuje od 4 do 8 p. P 
Pnale od 4-5. Niedlllela od 9-t. 

Dla niezamożnych ceny leczniC" 

Dr. med. 

HEllER 
Chorobl! sk6rne i wenervo.ne 

UL. N AW ROT 2 
TELEFON 179-99 

EłlraJimnje do lO r. i od 4: - 8 wieo& 
w niedzielę od 11 - 2 po polndn1n 

Dla pań spec. od godr;, !i-5 
po pol.. dla nieilllmoPJnV(lh 

alaN" I.EC2IlNIC. 3\1:'\·1 

FINANSUJEMY 
wszelkie roUGty budowlane. 

Oferty 5ub: .Budowa" do AdI:1i­
nistracji "at Porunnego" 5937 



Działki położone są przy projekto· 
wanej linji elektryczno-dojazdowoj 

, 

--*-------.--~----------

ów '" Wlą(zgnie ut 

owe i taRI,s letnisko, kIP Italkę \Vłą . , sklago Ilsu! 
~Z- (odległość od granicy Łodzi do Wiączynia 7 i 1'2 klm. i od 

Andrzejowil 3 kiIm. Od Andrzejowa Sił stałe furmanki do d.yiipozyej ) 

Robot, łuna te·" linii iui sie roz",z. i et.aNI• .. tul W ttrQAłJII rokłl. 
Do tego Cta$U dojazd autobusem 00 god.ina 2apewn;on.y. 

dol " 
pe ,elll-. 

WlelkoMi od 
OI.Z" 58 fil 

IIwtHlraio"łJcll 
do .,ta 

BU.s"ypłl ł- ln.rllUUtl-'- .. al. I AI,IIII. 1) Administracje Dóbr Wiąoqtł-Ziełe6, Pf)nł. KoIUSJlki, J F. Pa.okl, Łódź, Główna 8, 

•
• łllI".G .. U __ .U.nRI_." ... IIłI ... ·lIłMG_ •• tGI. 190-77, 3) Biuro firMy "Go-Oo", lódi, Moniuszki Nr. 2, tel. 190-09, 4) Zarząd lasóW 

WitlCz)łfl Leśl'ricedwka. 

ze 
poleca 

[~KlfHnIA L fiOMIUft~Klf6D 
PRZEJAZD 1, TEL. 183-'72 i 2Oft-81i 

Pord 

Do lodów dodaje się d 
WOOE2 8odow.ą i wafle 

~QOWOśj auaha w aoaAowym 1 .. 1e. - ~ła 
rytuiIłfta, obftłll t .macana. - oltahlga sOndne. 

Cen, umiarkowane. 
DLA MC.ODZIEIY ROZRYWKI SPORTOwe.. 

Alą po.dała IIn&k 
• VłCłłY -eTAT.!!, 

kt9ą jest GW&ran;ją eaerpmia ze R6-
~ pt.ńsnvowych franeueJrieh V-uby 

tIYł,nEHJ~łE lIC IłUIWafflłł ało­
.,111 nałłatlfllRlsfw IIIIBIIYI b. 

Dr. mad. 

UROLOG. 
· RAPfPORI 1. ~ ien Cholobp N119, 

CHIRURG POGherllG i dJ6g 
STOMATOLOG moa.oWJoh. 

choroby dllllfłHł. Jqąke, h. Nendowlon 
Pną" i t. d. 2G (DtIlełM) 

Ren enoclJclanQsłfka telelon 14MO. 
ul. Płllttklmlllllll HI. - ł. 11 Pa'" 

....l~ 
'fWe uała 

~pMta"-

Do Rabycia w pierwHOraęcłnrda ttW.daeh 
aptean,ch i perfumerjaeh. 

liniowa Góra 
mołDa otrzymać codaienme u Jamnika pmy chłodni 

Włoskiej. willa. Kawuu. 1020 

OldJnufe 3-'1 ad 1-tn ~ .. 
~ ______ ~ ______ ~.Jl ~ ______________________________________ ~ 

Tea r świellny 

ze _wiośnie" 
OSTATNIE 20NII ES 10 

, 

Maryn!!!: 

DYłe lPodnle 
uły sport. i ludowe 
4\Pleło e płaszcze 

" kOłtjU y 
IlJIIIIDIe te 

Ju/~ Z Rozn , 
L&Y PWrho ..... 98 I tOO 

--------------------------~~ 

> GabInet kosmety I leczniczej 
i toaletow J :1248 

Abeołwefttkl wycltl. lekarak. unlw. Odeskiego 

Z. 5l JllBf. I siana II. 
Ple~wllnie cer" WiuwaBIe brodawek. smara.· 
oek, pieg6w. ~w i inn,ch defekt6w. Masd 
lrqemet,ceny. MaSk' perdnowe. b.lumle.na 
I in. Ułfzymywanie włos6w i U8uwanie łuplełu etc. 

UWAGA: U81tWan~ bupowrotne • bez ład· 
nych łladOw HpeCflcJch włosów wytąłJcową 
melOdq. 

Cl1xIsin, prayjQCa od 10-1 ppoł. i od 4-8 wlecI. 

~wiołowa O nieokiełzanym temperamencie 
piąkna meksykanka w arcyfilmie p. t. 

L " _"' 
Dramat rozpętanych namiątności produkoji "United ArtisŁs" 

. Zevomskisgo 74-76 
OO)llzd tramwajami 5. 6, 8, 9 i 16 do 

rollu teromskieQo i Koperińkll 

[uy mieiu: 1-11ł..1I"75If.,1II-500. Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 50 gr. 
POMątek seansów: o jiI'Od,z. 4: pp. W soboty, niedziele i śWi~ta o godz. 2 pp. Ostatni sean o godz. lO-ej wieezór. 
... Paese-partO\lt iji1e.ty wolnego wejśeia w BOb. i niedz. nie ważne . 

W82amąla illi.ae~a młł~~zp':a pod dy..r. 4,. ~owskięgo. Ilustracia chóralna pod kier. p. LewitJlla. 

Od wtorku. dn. 1 'ipc~ r. 'b. "DZWON' H< Z NOT~ DAME" z Lon Chaney'em. 



tódi 
29 czerwca 1930 roku 

- DO DATEK SP lECZ O-LIT I 

D. R O L IN s 
RóiDe panują zdania o lak l Ws~cy - tO' znaczy major. I czasie peWllego krwawego ata- nie z DkDHczno<ści, które są sa­

lWanej "literaturze wojennej" , l doktór, tłomacz Aurelie i ku, gdy anglikom udało SIę za me przez się tragiczne, lecz 
Jedni uważaJą, że wojna ~taaa I ksiądz sied!Lieli razem w POkD- jąć niemieckie okopy Kemble gdy pOwstaje skutkiem razą­
aię jut tematem Dklepanym, I ju i .iak zWJ kle rO'zmawiali opDrwał Biggs'a, który błąkał c)"C>h ustawień, nieprawdDJH)­
nudzącym. ImH twierdzą wręcz rzeczach, majqe.ych bardzo luź się gdzieś pomięiłz) żołn i erza- dobnych a realnych asoe,jacji. 
p~w;nie: D wojnie pisano ny ~ązek z wo.lną. AurelIp mi i - .,pO'wiedziell mu ser- Jedooa'Jt'y ~ powieści 
nietylko za mało, I~ wŁaści- mimo wściek:łe.i sl!rzelaniny pi- deeznie, szczęśliwy, fe mOże jest pod tym względem iwo­
'\\<ie ni'C na ten wielki temat i sał swe wiusze. W pewnym aprawll sWD.iemu przyjacielo- rem mistrza. P.r7..eslwol'Z8 wy· 
nie wstało jeszcze sttwol'zO'ne. momencie pierwsi dwaj wyszli wi subtelną przyjemność: - pełniały DkrDpne wareżen1a 
czyli - nie powstało jes~C7:f' na ulicę, chcąc zDbaczyć, gd~e .. Człowieku, popałil'z do tej aeroplanów, huki armat, jęki 

właściwie dzieło. które w pl'- trafił pDcisk. Gdy za chwilę dziury; mam tam dwuch, kłó- Dpętanych kOlbiet, lecz nad 
wnym chociaż Idopniu wyC74!J' 1\'rócili dO' poko.lU, Aurelie Je- rych mDgłem zastrzelić, lecz wszystko wznosił sif( niezwy.· 
paWby to, r,o o wojnie mO'~ną żał na ziemi nie.przytomny, lecz ~chDwałem ich dla ciebie ... " kIe głośny, silny, eudowny 
j należy powiedzieć. Wycho- żywy, ksiądz natomiast nie żył Generał zaś dodał: "OJH)- śpiew jakiegoś ptaka. Zdawało 
dząc, prawdDpodobnie, ~ flSta. ja ż... Mógł tO' być naturalnie wieść ta .lest prawdZiwa i sta- Się, że wszystkO' było "w sym~ 
łnicgo Założenia, niektóre wy- uczy przypadek, ale zregarek nowi .ieszeze jeden dowód, Ze fonji wDjskDwej i pastO'rałnej 
dawnictwa ("Rój") zapowiada- wieleJmeg(l nieboSzczyka wska angielski żołnierz ma dobre akDl'dami., które wym.yślłł bo­
ja w dalszym dągll n(lwe zywał dwadzieścia minut po serce". ski kDmpozytOl' dla towarzy­
książki D woJnie'; i .,Pożegna- d~iewiątej: była tO' pOl'a, którą I tO' właśnie słysząc Jeffries i szenia jego ci~hej melDdji" -
nie z wDjną" Gway'a, "Tak, ksiądz zawsze uważał za fatal- Aurelie zbledli .•• Więce.l niema melodji, jak nagle poznali pl"Ze 
to wielka wojna" Lee'a. "Tne,i ną dla każdego człowieka. Je· właściwie w tej JlOWieśc.i obra- rażeni wojskowi - maleco 
żołnier7!C" Passos'a, ,.Aptec7Jka gO' wsp6łbiesiadni'ey słyszeli tp I zów "wDjennych", jeł.eIl nie SłDwika.. 
~olowa" i t. d. Dd niego kilkakroć w dągQ brać pod uwagę tegO'. że u Mau Umiar, największa i zarazem 

Najehętniej romtawiają .. fl­
ceremte na tematy hisłDł'yune. 
Czy wO'jna istotnie ma cel ł 

sens? Nie w swym. przebiegu! 
nie przez swe na.ibIiiJIze skut­
kł, leez w wyniku ost8~ym., 
w perapektywie historycznej' 
Wielka wo:fna zawsze powodu­
je przewrót. Ale .iCzell idzie o 
sens samego pI'7'0Wm'Otu, po. 
wsta.łe niezmiCł'ttie trudne I 
wame pytwnie: ezy czasem nIe 
idzie ra~i O' sam fakt prze· 
wroto, nn O' jegO' wewnętrzn. 
treść? 

"Za każdym razem - my' 
ślał Aurelie - poczciwi krama 
rze szezęśliwi są, widząc, rak 
przez słaI·otytne bramy prze· 
ChDdzą nowi panO'wie, kłÓ1'yf!b 

oni sami nigdy nie wybiera. 
ją". Histo.r.ia? Pamiętać porom 
ków? Gdy Awelle szu~a zabyt 
kó,..- hfstoryoznych na polacb 
dawnych bitew, odpO'wiedzi iD· 
dagowanegD przez oficel'ów 
starea, procująeegiJ Da roli, 
br.mńą znamiennie f prDroezo. 
"Włeła? Niema tu tatlnej wie­
ty... 8 młyna też nie". ..Bi· 
twa? ... Jalta bit 81 ." 

każdego wieezo~'a... rois kilka zdań, jeden nieraz na.lrrzadsłi8 zaleta artys.ty, za-
Pt'awdopodobnie, tę !iamą Q Wielebny Jeffries i tłO'maClZ wiersz daje W8łrząsa.1ęey swym brDnił franooskiemu pOwieście.. 

kolicmość JAa na myśli Andre 
Maurois, gdy w ~~esn.astyllJ 

rDZ'dZ'iałe swych "Les sJlenlf'Cs 
du eokmel Bramble - Lf'JI 

Aurelie przcbywali od kilku dramatyzmem obraz. pisarzowi daIszyeh opisów 
lat na fl'imcie, przyzwyczaili Gdy statki WlgleWde przy- fl'Olltu, ataków, pocisków. ReslE 
się dO' wszelkich przejawów je- wiOZłY na wybrzeje franeusk-ie tę utworu wypełniają myśli I 
gO' życia i nie Ddwracali jui IwlorDwe wojlka, komendant renUn.łsceDeje, )Utn.e, oderwane 

disc0'1II'S (1~ Dr. O'Grady': "łO'wy, gdy pocisk wybuchał w portu - francuz wy:tna~ł im i odmienne, jak god'Ziny iyeła 
(P~eld. polski -:- "Oddecł:, WDJ. naJbJi:hs~m, najniebezpiecmJe.i .iakD pomieszczenie - rrzeźnie. frootowC$), lecz tak samO' .lak 
ny' - wyd. "BlbI. Grosz. ) za szem sąsiedztwie. Jednakowoż Angiel8ey olicerowie i tIomaftll ebwiłe jyclłl w okopaeb &pO­

znacza: "Co obraz przedsłe- pewnegO' rau obaj dłletlli frMte'llZ li: oburzenłem próbowa wHe jedn.., wepólnlł nici.., pl'M 

wla? Z~riy tO' od te~o, IdO' n~ chociM: s7Jlo wtedy tylkO' o ~ li prllekooać upartego Iranem- pojone jednym wspMnym .­
patrzy': Jest tO' .bemprzeczme kłą opowie.ść generała Bram- za. Lecz nic nie ~ l kOl'tłem: r,eaay p~ju są tylkO' 
rJałDżenle ~awdZlwe i .trafn~. ble'a. W wojsku angielskiem "portogltk.qrey po8'Ał do l'Se- etpami pomiędzy okt'eNmi WD 
Dlatego mOzna tyle na jeden l shtżyli dwaj żołniem:e: Dlbrzym źni"... Jen, a wiers~, kłóPe pisze 
'en s~ temat pisać, dla~J!O' KembIl' i Biggs, cherlak, który Dramatyzm ten byw. słlniej- Aurelie, prllepOjone są 8mut­
włsśme jedna ł ta Sama wO'Jna nie mógł w żaden sposób przy S7iy, im bardziej jest aiespo- kłem 1 ~aezę - ~ ., 
zdradza odmienne obliCIJe w zwyczaić się do frontu. W dziany, tO' ZfiaeJZy, gdy wynika merel ... 
każdem dziele. W tym wypad- .' ~~~~~~~~~~~~~~~!!!~~~~~!!~~~~!!!!~!!!!~~~!!!!~~!!! 
ku patrzą na wDjnę anglik, fr- -

landczyk I łranc:uz - trzej, RODA RODA 
nie Iieząc autDra. W ich ośwł~ 
Heniu powstał obraz jedno­
stronny, nawet tendencyJny, 
lem niemniej orygiol\łny I pod 
wieloma ~amt blll'dzo 

DY TE I JE L 
eiekawy. 

Scen, że tak powiemy, bez. 
poIŚredDio wO'jennych • halall­
sty~n!eh IJawiera ta powieM 
bardzo mało i są Dn~, jak Wti2:'y 

stkie zresztą, bardzo b'ótWe l 
Jakoorcme. Ale wJe.le od ni~b 
tr8ł(lem, mogąey rywaliwwae 
z dramatyzmem kłasycznych 

tragedji. Całkiem trafnie więc 
nmiehella Maurois jako epł­

II(raf dO' ósmego rDzdziahl ev­
tatę m "PrDmeteusza SkDWanł!­
go" Ajschylosa: "Co? JDwi8z 
.test słabszy od bogiń? - Tak: 
sam nie młYLe uniknąć losu". 
Idzie D fatalizm, który .fest 
przewO'dnią nicią nietylkO' da­
nego I'()zdzfału, leez C4lłe~D u­
twDru. ŻOlni-erz nr. 0275 (w cy­
wilu H. J. Scott) ginie nie dla 
te~. że ktDś czyhał na jego ~y 
ei~, nie dlategO', ze poCisk wy­
mierzony był w maszyn{. któ­
re.i ScO'tt miał doglądać. lecz ~ 
tej przyczyny, iż dDwódca nie 
mieekiej batel'ji omylił sie w 
awvch obliczeniach o 400 lal'-

"ądra rada sI8clta 
Szach Doszirewan, przezywa 

n:y Sprawiedliwym (wwólcze­
sny Mahometowi), zwołał pe· 
wnego razu uczonych z całego 
swego p:ulstwa do stóp tronu i 
polecił im wybrać z ich grona 
najgodniejszych. Z wybranych 
utworzył 001 radę mędrców w 
Persji, 9. W's'zysN{()", co mu dora 
dzali, 7ooslało odnotowane w 
"Dąsihałul hukjema" w dwu­
dziestu trzech aforyzmach: 

Zanim zaczulies.z mówjć o 
świecie, zastanów się nad so­
bą: kim jesteś i dokąd zmie-

Uczony powinien rÓWtJ1le7 

wiedzieć coś niecoś o tym Ś\.yj" 
cie, nieuczony - coś o tflJn, 

tym. 

Nńe pożyczaj od lud.zi, ktÓNy 
samI zdobyli to, co posiadają. 

Nie To~mawiaj 7. obcl!m Pt)· 
spól,stwem. 

Nie spo1t,rewnlaj alę Ikarje· 
rowiczami. 

Nie płacz po ntraconych pie 
niftdzach. 

Nie dawaj rad ~iemu. 
Nie na,radzaj fię z kobieh-

mi i dziećmi. .ł 
Nie obcuj z możnymi, nie 

konkuruj z zamożlll~-mi. 
Nie przysięgaj ani na J»'3w­

d~, ani na kłamst,wo. 
Pozostaw badaczom t:hada· 

nie rzeozy niezbadanych. 
Nie lecz się, zanim nie zasię 

gniesz rady lekarza. 
Majątek twoich kttewnych 

.lest groszem, któreg() nie wol­
no ci naruS'zyć. 

Nie wytykał nigdy przy jacie 
lowi jego błędów. 

Pamiętaj, fe twoJe dzieci na 
leżą do il!h przyszłości, a nie 
do twojej przeszłości. 

Nic odsłaniaj cudzei haóby 
Cokolwiek zostało pl"2:elane i 

rozbite - chociażby to była 
twoJa krew i chociażbv to b,., 
ły twoje kości - nie noś po­
nich żałoby. 

Strzeż się nowego przyjacie­
la, jakgdyby to b:vt stary prze 

ktr, ciwnik Nie drwij z budynkól\\', 
rych sam nie wznosiłeś. tldyś się pogodził z wro-

Nie twórz twoich planów w giem, podwoić musisz · w sto­
sull'ku do niego nieuflllo~ć. 

pomagać,] Po'kuta za grzechy i obawa 
wykonać przed Bogiem jest z mądrye1t 

cudzym ogrodzie. 
Nie pozwalaj sobie 

w pracy, którą sam 
1Il0tescz i DObrafisz. nauk najmądflze';'za. 

D'łllllDn·c teł 
W Arabji - tak opowiadają 

ue~()ne księgi - miał ongiś ja 
kW człowiek odpokU!tować na 
szuhieni~y za swoje zbrodnie. 
numy ludlZi z,gromad'Ziły się 
:na pla.c'u kaini. Cesa·rz przyglą 
dał się efł.Zekueji ~daleklł. z ok­
na seraju. Biedny gres:mtk pta 
kał, krzyczał i błagał, aby mu 
daTowano życie. Cesarz zapytał' 
wielkiego w&Zyra: 

- Dla~egoO ten człowiek 
krzyczy? I ~o on m6wi? 

A wieliki wezyr, który z ca­
łej duszy nienawidził s!ka zańca 
odpowiedział szybko: 

- Wa,sz-!l wysokość! Ten nie 
godny lży cię, mówiąc, ł.e je­
sleś tyoranem, krwawym psem, 
r.modnia'rzem w oblicZ1.l B()ga, 
a twoje panowanie jest okre­
sem hal'i.by. 

Cesarz zmars.zczyI brwi j od 
powiedział gniewmie: 

- Q,s,zczędziłlbv mi Bóg tych 
strasznych oskarżell, gdyhy nie 
ty, donosicielu! Tamten c;:~o~ 
wiek nie obraZli~ mnie, bowiem 
nie słyszałem, co mówi. Ale ty 
dotykasL mnie do ~~...hi twoje. 
mi słowami. Dlatego słus.znem 
będzie, aby tamten człowiek od 
zyskał wolność, '4 ty abyś zajął 
jego m.iej8ce na szlQmeniog. 

Ntekłóre l'Gr:umowala sl\ 
Jedn06łronne l aż nazbyt na­
iwne. Wywody daktDl'a O'Gl'a­
dy o bołszewiźmle, ujęcłe pro­
blematu rosyjskiegO' "punktu 
widzenia mi8tye~u, pl'zee~ą 

DJ(ólnemu DbUczu umysłowemu 
WO'jKowegD lekarza. 

A1e pamiętać mUSimy, iz w 
omawianej powieści je~t bar­
tko durro oouJeur IDeale i te nie 
zaW8lre myśli bohaterów są 

wywodami autora. PDna:lUJ 
sens ulwO''.' u, oryginalność uj~­

cia tematu stanowią nie pO" 
szezególne zdania i senteneje, 
Ieow: całO'ksmaH rozumDwań, 

sp06(~b, w iaki pI'z'edstawlony 
wetał byt DfiOO1'óW na frDncie. 
Wraz z wojną nie ustaje iycłg. 
nie zamiera myśl, nie znikają 
wie~. Właśnie Maurois wska 
zuje, w jaki sposób dłu~oletnia 
wojna .ieM wogóle moŻliwa, w 
.łaki sposób miliOny istot ludz­
kich pott'afily przetrwał dłu· 

"le lata w okDpaeb, jak orga­
nizm ludzki przys~osO'Wuje się 

do zgoła nieznośnycb warun­
ków, jak powstaje życie na 
froncie. I .leźeli niejeden z bo­
Itaterów powieści Manroł. 

wspomina późnie.i w domu D 

wDJnie, .~ko o latach nriezwy­
kłyclI przeżyć I p.rzYJemnych 
przygód, wspDmina ('hętnie , 
~tD z żalem, nie należy dO'· 
szukiwać się w tern przesady 
lub gloryfikacji militaryzmu. 
Maurois uchwycił tu dwulieo­
wość Marsa, niepD.\ęty a zara­
zem straszliwy urok, tkwiący 

w sfinksowem obliczu wDjny I 
stanowiący na.istl':lS1.inle.1sz11 

bJł()ó polwOl'ilego katakłhJml1. 



Wal'szawa, w czerwcu. 

Od piątku, dnia 20 czerwca 
1930 roku prrez l'ały tydzień 

Polska miała Z'aszczyt "o,ś.c,ić 

najwybiłnie,iszyeh pncd.>iławi­

cieli świata Uerackiego, którzy 
łijeebali się ze wszystkich nie­
mal kraJów na kon~ł'es Pen _ 
Clubów. Wśró!l gości znajdo­
wała liię niejedna wybitna 0-

5Ob15tośe o światowej sławie. 

Ponie.i majdą czytelnicy w 
kil&u słowach dane, dotyezłJce 
Q~1wybitn.iejs.zych człooków 

J~o.esu. Rrak było na kf)u­
~I'P8ie p1'Zedsławicie1i sfJ\\;ajca­
rów, hisz.panów, hindusów, .ta 
pońc.zyków i rOSjan, a to dla­
ł~go, że wymienione nat'ody 
nie 7JgłoSiły dotycbczas akcesu 
rl0 Pen - Clubów. 

Pe:n • Cluby stanowią wła­

~ciwie organizac.ię towarzyską. 

Nie ma.ią one w programie a­
ni kwest.ii zawodowych, ani po 
łitycznych. Ponieważ jednak z 
natury rzeczy kluby te muszą 
dążyć do zbliżenia narodów, 

su El'11esta ToIlera. Oczywiście 
ToJll"l' otrzymu.ie prawo pi'ze­
mawiania i kOl'zysta z te~o w 

ba"llzo owocny ~posóh. 
Pl'zedewszysł'łdem ~wietny 

ten (lramaturg zażądał, by kon 
gl'CS wl'''Sląpił z man\fesłem 

antywo.iennym. Na t., ządanie 
od])owiedziała pani Dawson -
Scott, twierdząc, że ,sam zjazd 
paeyfisty~llyeh Pen - Clubów 

"Aglia 
John Gabwortby, prezes PEN~ 

klubu. wybitny powiie6ciopisarz 
~ draanatul'g, którego sztuki gry~ 

wa.ne już były wielokrotnie w Pol 
'~ ce, za,w\'ze z wie1kiem powod~e­

lIiC'm. 
Hedman Ou1d, autor draruatyc;G; 

1\y (The Mooll Rides High. The 
nie mogą w iaden spo- Dance of Ufe i iIrule), poeta i:kry~ 
ominać "POOblemów, l kM- tyk. 

ylo do- DawSOn Seołt, powieściop;.sarka 

ym resor- i poetka.. 
u mak.on» DeD.uu. l:kl(ld!eY, jeden I uajpo~ 

na wykorze­
nieniu w spolcclJeństwach u­
przedzeń l przesądów narodo­
wościowych ł reUgłjnyt".b, na 
wzm.oenłeulu 14et pac.yflsty~ 
nej, ua ~esieniu sztucznych 
kordoń6w między narodami i 
państwami. A wiemy dob~e, 

te poruszenie tych kwesłjł jest 
Ia\V~ połąezone z ostremi 
tarciami I kooflłktami w łOnie 

każde., organWleji, w kłól'ej 
wchod~ą one na ~'ządek 
<l2ienny. 

NJe ~ ~wnego, te l ua 
,'al'S7laws~im kougresie Pen -

Clubów dyskusJa na wymienio 
ne tematy wywołała nłejedną 

bU1'~ na szezęście sZf'bko ł po 
myślnłe załatwioną. 

Zasługa pod,niesienia kwesl1ji 
ł)'wotnych na kongresie przy­
pada w udziale niemoowt i 
f,rancu~wi. Przedewszystk.iem 
w toku obrad Jules Romalus 
zaprotestował ostro pl"~eciwko 

temu, aby w imieniu delegac.fi 
każdego państwa mógł przema 
wiać tylk3 .{eden przedstawi­
dcl. Znakomity pisarz froocu­
ski di)wodz1ł, :te I'cn - Cluby 
są swobodnemt zrzeszeniami 
ludzi pIóra i ze wobee tego każ 
(1)' czu.~e się w prawIe pr2'JCma­

'wiania w swo.tf.'Jn imieniu I ule 
m 1:(' zadowolić się ))I'.Zemó­
wirni m swego Ziomka, które­
~n świałCl-pogląd by"wa C2'1ę8to 

hh'r,unowo Pl·zcchvny. Wnlo­
s"k RnmaJns'a o dopuszczanIe 
do głosu każdego z członków 
iwngrcsu uzy~lt.ał wi~k8ZOŚĆ. 

,\,,'lywołalo ta hun:ę w delegacji 
niemieckieJ, kłóI'a sprzeciwiała 
alę temu. aby dOpuścM do ~-

czyt.nLoejszyoh a.utorów w.spółcze~ 

snyoh, znany badacz €tpi:rytys:tycz­
ny. Napisa.ł na. ten temwt wiele po~ 
wueśoi. Pisze pozatem d ram a.ty, 
jest esseistą wytrawnym. 

Colby Borley - znany poeta. 
Erne"t Raymond' - jeden 

bardq;iej znanych i czytMlych po­
wieściopJsarzy. 

Owen Rutter - powR>ściopisarz 
i bada('.z naukowy. 

UrSUla Greville - wydawczfllli 
czasvpisma "The Sackbut.", śpie~ 

waczka i kompozytorka. 
Henry SimpSon - poeta. 
Walter Scott - malarz i krytyk 

malarski. 
Henrieła Leslie - po~eściopi" 

I"'arka, autorka R~tl1k i dramatów 
jE:dna z poczytni('j~zych pisarek an 
gielski/:lh. 

Louis Goldł'ttg - poeł,a., poW'ie~ 
śC\lopisarz i esseil&t.a. 

Argenly. 
Robel'l LevilUer, ~eł argE:'ntyń 

ski w Polsce, historyk, który wy~ 
dał również parę pOWlie~i i eS>' 
sey'ów. Specjalifta od sprawy ko 
lonizacji w dorzeczu w mo de la. 
Plalta oraz sPl'aw Indjan tamtej­
szych, uczony, autor d:z.iela ,,1,08 
c,cigineił argentinCf.!<", oraz rozpraw 
O psychologji socjalnej. 

Martinez Zuvlra (pseud. Hugo 
W ::1.st) , bard~o znany powJ.eściopl­
~arz, tłumaczony na >VlSozystkie ję­

qki ŚWiata, kandydat do Nagrody 
Nobla, ,otrzymał w Buenos Aires 
,Vijolką n:lgrod~ państwową. lirte­
tacką z królewskiej akademji lJ.i~ 

,szpańlsldej za powieść p. t. "Desier 
to do Piedl'a.". KSi'ą.ilti jego cieszą. 
&ię olbrzymią poc7.ytnością.; podno 
Sli w nich cnoty ogólnoludzkie, ja.­
ko sposób do odrodzenia. świata.. 

Austria 
Grete von Urbanitzky, znajduje 

s~ dOZ>.JSiaj w pierWltZxs ~ 

ollł 
.lesl 

ną· 

manifestacja 

•• ~DI 
anływojeu- ponOSi sama Ros.ta, bowiem na 

leży do tych llańSłw, kłól'e nie 
zg~osi'ły akcesu do międzyu81'O 
dow/~go związku Peu _ Clubów. 
Postawił on wniosek, by kon­
gres wyłonił delegację, której 
zadaniem będzi~ nawią0aule 

stosunków z literaturą sowiec­
ką· 

NQStępnie 'foller domagał się 
by kO!Ilgil'cS nie odwracał 1)­

czów od palących zagadnień 

społecwyc.h. a wrCS/Zcle by z~r 
wał z ,,blokadą kultUl'aloą" 50 

wietów i zaczął zap.ra8lłlać nlł 

swe z.i:NJdy wybitnyrh l)is31'zy 
sowieckich. Toller nie ządowu 
llł się ośwł~nłem, że willę z 

Ta propozye.. spotkała się 

&uregtem ostrych sprzeci-

f(r. 175 

wów. Dowodzono, że jeśli mia 
łoby się wysłać delegację, to 
do wszysłlci.ch państw, które 
nle należą do 71Wiązku. Szcze­
gólnie ostro występowali prze 
clwko wnioskowi Tol1era inni 
monkowie delegaeji nłemlee­
kiej. Doszło do tego, że Toller 
zag.rozU wystąpieniem z delega 
e.U i opuszczeniem lJ.lazdu. 

WrC87Jcle, po dłuŻ8zydl perr 

• • • 
I 
Słów kilka o poszczególnych 

Citłny m.iędzy powie~ciopi'Earza.mi austrja 
ckim!. a z powieśoiopisarek austrja 
ćk]ch jest bezsprzecznie l1a.j'~vybit Ta Hsiung Ku{), poeta liryczny, 
ni.€j;:ozą. Jej powieści i wiersze o pelen osobistego czaru i wdvięku. 
Ilastroju Erycznym thlmaczone są. 

na obce j~zylci. 

Siegfried Trebitsch, jedE:'n z naj 
w-ybiŁnii'jszych pl'zeclsta.wicieli 
au~ltl'jackiej liŁeratlU'y współcze~ 

snaj. Z pośród jego sztuk i drama 
tów ,v:~ele hyło tłumaczonych na 
obce ,ięzyki. 

W powJeśdach swych doskonale 
maluje cb:1raktery, IlAŚWIietIając je 
7.e "trony psychologioznej. 

Dr. Friedrich Sehreyvogel, poe­
t:t. wydał zbiory wierszy p. t. 
"ł'rie.dtche WeM", "Gehewe Ge­
wa.lt" z dra.matów jego na.jwiek.8le 
powodzenie zdobyły "Der dunkle 
Kaiser" ora.z ballada dra.matyczna. 
"Johann Orth", zaśl z pOWlleśoi "Le 
bensspael desl Am3i'lldus", "Der AD,. 
tichrist". 

Mina Passini, młoda powieścio­
p~laI'ka austrjacka, autorka powie 
sCii "Benno" a "We!ln Mltdchen rei 
ben" które mialy duży rozgłos w 
pr~e. - -
R. S. PETERSEN 

","" ,,' .,~~I·\ '.::,.' '':J' \~,::'~' ", J' f,' l' ' ~ 

Czechosłowacia 
Dr. Edmund Konrad, z,nany dra 

maturg i krytyk literacki. Jedna z 
najlepszych jego sztuk p. t. "N3i' 
gi IV cierniach" ma być podobno 
grana. w roku bieią.cym w Warsq;a 
wioe. Pozatem melkiem powodze~ 

niem cieszyła s~Q jego komedja. 
,.Komedja. w sześoia.rue". 

Józef Kopta, wsp6łczesny po-
wiJeścliopl:s.arz~ legjonilsta. Mtfuno 
młodego wieku stosunkowo posili. 
da już poważny dorobek literacki ~ 
d1d'ejów legjonu czesktiego w R0-
sji. Pisywał równie:t i poezje, je­
dna,k sia,wę zjednały lnu powieści 
p. t. "TrzecIa rot.a. na. Magisttale", 
"Pf~ trzectej roty" (z dziejów cze 
sk.iego legjonu w Rosji), j,Wa.rtow 
nik nr. 47", powieść wsp6łczesm.a 

o charakterze ogólno;ludzkim. ' 
Marja HennE'rowa • Pojmanova 

ur. w roku 1893, jedna z najwyhit­
n~j;,zych [ltzedstawtCiielek lcierun 
ku kobiecego w literaturze cze~ 

Robert Storm Peter!ien znany jest ze Swych wesl)łycb historyjek 
w całej Europie, a w Swej ojczyź nie, Danji, cieSzy się takiem uzna. 
niem, jak Mark Twain " Amery ee, 11Ib Wilhelm Busch w Niem' 
czech. Redakcja. 

Nie, co to są za komiczne 
c'za.sy, mój kochany Peterseniel 
P01>rawdy Już niebawem nie 
będzie człowiek wieo'ział,. w co 
ma wierzyć. A więc: mały Pfl· 
no.pt.ikllm i ja trtieliśmy wspa­
niały pomyst Panoptikum miał 
oko .na kas~ żelazna u solidne, 
go kupca w otoczonej ogrodem 
wHli na przedmieśdu. Oozywi. 
4de, nie obcował on stale ze 
sferami kupieckiemi, ale peWllle 
go dn.ia miał Ok9Jz'ję 1"11l1cić .fe­
dno ze swoich pięknych, nie­
bieskich ocząt na ~poinniMlą 
kasę ... , gdy właśnie wszedł do 
willi, aby sprzedać pocztówkę 
z portretem na'stepcy tronu 
en rnogrÓ<sokoieQo •.. 

Rzeczywiście obyUwa.f sławi­
liśmy się na spotkanie. Była 
czarna noc. a chmury pędziły 
po niebie, co chwil~ przesła­
uiająe ksi~ .... gdybJ bi~yc 

wogf!!e istniał tego wioozoru. 
Zawsze byłem tJroc~le nerwo­
wy. Widziałem peWil1ego razu, 
jak posłall1iec na rowerze zgu· 
bił butel'ke okowity ... tego nie 
zapomnę nigdy! Panoptikum 
miał przy sobie mln t kowal­
s.ki..., za'P0mocą któTego ro!­
trzaskał jedną z wiclkich szyb 
w oknie ... , a po chwili znaj:1o­
wali:śmy się już w akwarjum. 
Było. tam zachwycająco cie­
plo. Odrazu po{!zułem, źe na 
kolac.ję jedli pieczone kaczki z 
wło.ską kapustą. Na palcach 
przeszliśmy przez szereg salo­
nów, nacisk!l.jąe kontakty, 
wskutek czego lampy pod aha­
ruTami rOl:'arzały się imponu­
jąco. Na fortepianie sŁałv nuty 
jakiejś kompozycji Mozarta .. 
pię.k.ny to akompanjament przy 
czvszczeniu okien Tak powoli 
dotarliśmy tan,., gdzie słała 0-

potrwała kasa 'Pod olhrz)1-

ski ej. Pisze Ultwory o charakten~ 
;lmpr9sjomstye~uym. Pozatem Iisu 
je dość dużo dla dr,jeci. 

Estonia 
Johannes Semper, ur. w r. 1892, 

znany poeta, którego działalność 

rozkwitła w całej pełni dopiero po 
wojDl:e, kiedy uwolllienie kraju • 
pod jarzma ohcego wyzwoliło lite­
raturę z więzów, narzuconych jej 
przez najeźdźców. 

GuStav Suit'; ur. w 1883; na.j 
t-ywszy okres jego d~jałalności 

przypada na rok rewolucji w Ro· 
sji (1905). W zbiorze poezji pod 
tytułem .. Elntuli" (Ogień iycia) od 
źwierciad1a ideologję 6IWej epoki: 
a poezje jego są jakby pieśnią. DS 

woJJują.cą do czynu. 

Marle Under (ur. 1888) !!dolna 
poetka. 

Jedna z tych, której poe.ja. ma 
mionuje rozwój lteratury estoń-

skiej po wybuchu rewolucji. 
PI,erwsze jej dzieła zjawiły ilbę 

Jeszcze w okre~ie IlIiewoli państwo· 
wej, ale okres llajbujniejEfzej twór 
czoś'Ci. przypada na. chwNę bieżącą.. 

., 

E 
mim portJreŁem prao~a firmy, 
noszącego bokobrody i kol­
nierz, jak komik murzyński, 
PozwoliliŚJmY sobie na kieli­
szeczek wódki i przywlas7 czy' 
liśmv sobie kiaka cygar łk8wal\ 
$kiclh w złotych opaskach ... Po 
tern zabraliŚJmY się do dzieła ... 
Najpierw wyczyściliśmy trochę 
dywQ,lJl w miejscu, gdzie mie­
liśmy usią·Ść. Panoptikum 
przez pół godziny wiercił dziu· 
rę w kasie, podczas gdy ja za· 
siad~em w wygodnym fotelu, 
wt"rtując pamiętniki Sary Bern 
hardo Ale nagle PanopUkum 
oświadczył, że nie potrafi o­
tworzyć kasy bez pom.ocy ślu· 
saTza, lub oupowiedniego kIlU' 
cza. 

- Nie zaw.racaj głowJ­
odpowiedziałem. - Kasa musi 
się otworzyć! Puść no mnie dp 
roboty! 

Ghwydłem mlotek i wymie. 
rzyłem kasie kilka potęzny~h 
ciosów. 

- Człowieku! Czyś tV twa 
rJowa.łl - k.rzyk.ną.ł Panopti 
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pel!jaeh znaJ~złono drog~ kom­
promIsową: Zjazd · wybrał kOI­
mis.w dO nawiązania kontaktu 
:.I literaturami, nie nalezącemi 

do zwi~u Pen - Clubów. W 
s.klad tej delegacji wszed) ró­
wnlet TołIer, prmye'um delega­
bJa niemiecka w ostatniej chwł 
tł w.J1ł'Ułła z,tOdę nil tę kandy­
daturę, 

Z ~..,... el_ew,.. n-

Specj. służba koresp . 
.. Głosu . Porannego H. / 

chwał kOlJ.~esn godzi aię feS8- mają być prsetłoma~oDe na I Zgodnie li programem kOllgres 
~ze podkreślić ustanowienie do Język franouski. Autorem uląż I obradował przez piątek I 80-

roeme.i uagrody Pen - Clubów. ki mus.ł bycS bardzo mało zna- botę. W niedzielę odbył się 
Po raz pierws.zy nag:roda ta ma ny pisal'~ przyCiZem należenie I bankiet l raut, w ponleddałek, 
bycS przyznana w roku 1932. do Pen - Chtbu nie obow.iązuje po zwiedzeniu wystawy war· 
Wniosek o ustanowienie tej kandydata do nagrody. szawskiej szkoły sztuk pię­
nagrody po8taw:iła ł uzasadnia- Po za tymJ dysQJumsaml, za knych ł wystawy ksiijikl źy~ 

la w imieniu delegaejl 8utrjac , łatwlOOlyml zresztą ku ogólne- dowskleJ, CIIJIon·kowle kongresu 
kle.i pani Małgorzata von Vrba UlU zadowoleniu pokojowo, wyjechali do Krakowa, we wto 
nłłZky. Tym razem książki, kongres mial przebieg wybitnie rek przed połud·nlem zwledilali 
pnedltawlone do nagrodzenia, pacyfłstyeJJlly I sympałyCI2DY. podwawełski gród, a wleero-

rem na dziedz,iócu Wawełu byH 
widzami na J)r~edstawieniu 

"Odprawy PQSlów greckich" 
Kochanowskiego. WreSiJCiie w 
srodC I czwartek odbyU dwu. 
dniową wycieczkę samochoda­
mi I łod~amł do Pienin, Zako­
panego I MorskJego Oka. 

i arz, świata 
Goście wynieśli z domanego 

Jlfzyjęeia jakna,isympatY($lięj. 

sile wrRtenie, czemu dali wy.ru 
• Iiezoyeh przemówieniach o­
ficjalnYCh I rMmOwłleh pry­
watnych. Nie ulega zresztą 

wątpUwOŚei, że wrażenia te be 
dą przedmiotem ~egu artyku 
łów ł kore$pondeneJl w prasie 
.~agranieznej, a może i natchną 
uczestników kongresu do mniej 
UyM łub większyeh ntworÓ,. 
Hteracłdeh. W kaźdytP rardf 
taki kongres w nasze., stoUcy 
ma dla Polski wieUde .naeze· 
nie propagandowe. 

uczestnikach kongresu Pen-Klubów 
Praneia 

luIea Rom.inS, powieściopisa.rz, 

clAme.turg ~ "esseista.", o subtelnej 
Iter:w'owej, nieco znu.zone-j twarzy 
.myełowe.a. 

Benjamin Ctelllieux, potomek 
ma.nej rod1Jiny i'IlItelektualistów 
fra.ncuskich, przedziwna synteza 
~w eha.ra.kterystycznych fran~ 
euze. i łyda, barczysty, o kwadra 
towej asyryjskiej brodzie, żywo 

r«łtykulują.cy, znakomity pisarz 
, ~ zn&wca. literat.ury. 

Holand;a 
Hermua Robbers, jeden z naj zna 

k{)mA~h pil!a.ny holenderskich 
wspó&lesnyeh. Dzieła jego przed 
!tS laty wywołały nłema.l przewrót 
u~ apraw rodzinnych ł 
łyciowych, zaś wti.elka. trylogja p. 
l. "tra mężczyzny" jest kulturaJ 
~cznym. dokumentem aI'ty 
~ocnego 1 towa.rzyak!iego tycia. 
Y~): a.t&uch dwóch pokoleń. 

Tod va.n Rhyn - Naeff, (pii.ują.ca. 

:xl pswdoBinnem Top.. N asff), 
,1;Sł. j~ z czołowych pisarek ho 
UnderJtich. W ddełach swoich w 
skoń<lZeme lt:rtystycznsj formie po-

i 

ruskza najdeIikatniejs~e drgll'ienia 
duszy ludzkiej. Pozatem jest autor 
ką. kilku sztuk teatralnych, które 
miały duże powodzenie 

Islandia' 
Gunnar GunnarSon, najznakomit 

BZy z żyjących współczesnych pi" 
'~ arzy, autor wielu znakomitych po 
wieścu i nowel o Islandji, nap!E'ał 
lÓW!tl e'i; kilka dramatów. Talent jt) 
go potętnieje z każdym rokiem, a 
sława stale wzrasta, liczy bowI·em 
dopiero około 40 lat. 

Halldor Kłljan LaxneJII, jeden z 
najmłodszych JsIandzkich pisa.ny, 
liczą.cy dwadzieścia. kilka lat, a.u­
tor kUku pow:eści i Mwel, Wliele 
podróżowaA!. Osobisty przyja.ciel 
Uptooa Smeła,ira. 

Jlllosławla 
Dr. DomJano ~Zelicski Dragutła, 

ur. w r. 1875 jest sędzią sądu naj­
wybszego w Zagrzebiu, wydał kil 
ka tomów poezji, z których najwię 
ksze powodzenie mialy "Obrazki ~ 
piosenki" w djalekoie zagrzebskill11 

. Dr. Clucin MiJan, ur. w 1880, 
był prof. uniw. w Belgradztie. Wy-

kła.dał literaturę i język lli(1miecki, 
po pewnym jednak czas:'.3 porzucił 
to stanowisko i poświęcił się wy­
łącznie literaturze. Jest poetą. te~ 

ra.z jednak już wierszy nIe p'~sze. 

Wydaje w odstępach co 1O-dnio· 
wych pismo, którego jesi zarazem 
naczelnym reda.ktorem p. t. "No­
va Enropa". Jest człowielciem bar 
dzo zamożnym i jako materjalnie 
Illiezależny może sltę odda.ć pracy 
na polu kulturalnem 

ltiBmCY 
Erneat Toller, czynny uczeat.nik 

r~chu komun:8tycznego " Ni'em· 
czech w roku 1918, autor wstną,­
sających dram3Jtów "MasBe­
Menschu , w którym przedJSta.Wianre 
dolę proletarjatu fa.brycznego i je 
go stosunek do mlLSEyny j,Hinkeo­
manIł, oral "Boppla, wir leben" 
w którym da.je wyraz rozczarows. 
n!.u tych ws~ystkich, co. oczekiwali 
po wojnie na.rodzin nowego, leps~e 
go świM.a.. 

Dr. Alfred Kuba, organi'Lator wy 
sta.wy grafik'i· njemiac~ej w War­
szawie w 19-29 r . i autor pi~knej 
kSłiążk!i o sztuce polskiej. 

Herwarth Wa1den, długoletni re 

d!1ktor cza.sopltsma "Der Sturm", 
organu awangardy artyst.ycznej 
w"'Spółczesnych Niemiec. 

\V~gr, 
Antoni Rado, poek't tlwuacz i ba 

dacz his.torji literatury. Urodzony 
w r. 1868. Dużo 7.ajmowat się hi­
storją. literatury i kweS'1 ja.Jlli t.łUffi:t 

czeń literackich. 

Jan Bokay, poeta, powieściopi. 
!':a.rz, urodzony w r. 1892. W swo­
ich powieśoiach opracowywał prze 
watnie wydarzenil& 'mięte z życ.ia. 
współczesnego, pozosta.jąc pod sil 
nym wpływem l~teratury francu" 
skiej. 

Melchior Langyeł, urooz. w 1880 
f. Jeden I najba.rdziej zn811yeh pi­
sILrzy Icenieznyeb, na.~ mi.ędzy 
innemł: "W1elki monarcha" "Noc 
Antonji" "Wdzi~czni· potomkowie" 
"Wiejska. sielanka" "D;9iemea." 
"Królestwo Sa.ncbo PILnehy" "Taj 
un" "Prorok" "Oesal'zowa' "Panna 
KArolina". 

Kilka momentów kongt'e.so 
wskazywało, te pomimo eię!­

kieJ sytuacji świata, hUJDOr ży 
.le .ieh>c~ w sferach śwłetnydl 
mistrzów piÓl1'a, Np. cale prze·· 
mówienie ~ł' f.'! prezesa 
PEN ~ kluJ li 
na GaJswortł 
pogody i nil 
ru oHmpłjs' 

la je prz<-. 
którą poniżej in exłento prZY'1I 
~y. Galsworthy sakoezyl 
liWą moWe w nlltępn)ąey ..,0· 
1ItSb: 

,,M·amy tep wt~ wteM 
jeucze m6we6w, to teł w praw 
ckiwym duchu Pen - Clubu ma 
silę panom opowłedrdoo histo­
ryjkę amerykańSką, t;anbu IUUl 

Irwin będzie mial do teMU ~o· 

fJObnoS~: 
EugenjuSz MobacSi, ur. w roku 

1886. W spółpraco'wnhk kilku wę" 
giersk!ich i niemieckich dzienni-' Był koogl'e8 taJd, jak obe,," 
ków budapeg.zteńskich. Z pO" Al, było na nim wielu mt'Jw-
śród dzil6ł jego ruLpisanych w języ" ców. Panował upał. M6wM 

z Sy ku "'ęgiersk1m wymieni'ć warto: przemawiał sa móweą, d 
"Orescens'· "PopIół" (dra.mat)' wreszcIe W8BysCy Bolę pomęez-y_ 
"Okręt królewski" "Bohater d!n~a" li i poz08tBl na saK jeszeł;e Je 
(komedja), "Dziecko" (sziuka sce" den tylko słuchaea. l'rtJemawła 
I!i'C~na.), ... Gol<iat". jąey wla.4n.le m6WfIQ SJH)Strr..egł 

tum. - Przeciet cały dom o­
budlzisl:r 
~ To byłoby świetne - od­

padem. - Może WIl'eBzeie ktoś 
DPm pomotet 

Waliliśmy mlottm i wie.rci­
liśmy otwIory przez eałą noc, 
ale nie mogliśmy tej obrzydli­
'l/t!j ka.sy ruszyć. 

- Jakoś nie chcę się j)two­
rzyćl - bąJlmąłem nad tanem. 
- Motebyśmv zawez-Nałi słrd 
o~ioWIł? 

M·;! PanopUk/um ubrdał $0-

ł>i~, że kaM musi się otwo· 
rzyć, więc pracowa(i~my dalej. 
Namawiatli5m.y kasp" kaepa!iś­
ny ją od stóp do głowy, ł·as.ko~ 
lali,4'11ly .jl'l w podbródek, ale 
~asa byla zamJknięta, .;a.·k .bank 
po szóstej. 

Właśnie chcieliśmy .łut ru­
szyć do domu.... gdy Panopli­
!:UUl nastawił usz/u ł oŚ>Wiad· 
)1:y1, te ktoś nadchod.d. 

- Może niosą. nam coś o 
neiwiaJącego? - rzuciłem ... 

AH pOlli.ewat 19.'W\lłU b.1fłem 

trochę nerwowy... widziałem na węgJa! Co za czasy! Peter· 
peWiIlego razu, .Jak posłaniec sen!. .. a gdy dziewczyna z W" 

na rowerze zgubił butelkę oko gIami od~s·zła. wy~azłem z pod 
wity ... więc wlazłem pod kana kano.P1 i zaJrzałem do 1-eRa· 
pę, a Panoptikum schowal gło ra ... stał tam Panop'tikum i rv 
wę do wielkiego sto.iąeego ze- czał... jego broda zaplql\:ała si~ 
gara... I oto weszła taka ma· w zębate kola zega·ra ... musia­
lutka, mi'łutka, przytulna po· :em cofnąć w'ska'zÓ!W'ki o prze­
koJóweczka ... na niskich owa· szło siedem godzin, aby go 
sach i fokstrotowych >!logach... oswobodzić z tej mimowolnej 
trzymała w jednej ręce kubeł puł~.?.ki... 

WIDeM 
Giu&e,pe Antonio Borgele, jed .. 

to w k06.cu l przerwał !e praw­
dzł·wie amerykaii&k.tt uprzeJm. 
śclą: 

ne. z najwypitntiejE,zych poS'taci _ DZiękuję panu, Je P'" pe 
współcze,'.mej litemtury włGskiej. Z06tał, aby nmle wy&łoohat. 
Z8iwód swój rozpoczą.ł jako krytyk 
. j1.eracld i dał się bardzo szybko - Niema za co - Odparł 
pozna.ć jako znakomitość w tej słuchacz rówruet upfl!eJmłe. -
dziedzin:e, pozrutem uprawjał z po- Ja .lestem następnym mówcą". 
wodzeniem dzia.ł hMoryczny, dra,.. Jednem aJowem były akcenty węglla, a w dmgie.i szuCel'kę ...•• !!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~~ 

Zerkałem na nią okiem, jak;'; ma.tyc1.ny ·i dziennikar!!t.wo. dramatyczne, były I momenty 
podchodziła do ~iotrwałej 
kasy ... Oby nas tyl,ko nie spo­
strzegła ... bo wtedy będ'zie ŹIle, 
pomyśłałem. Aile ona niczego 
nie wi<hiała, bowiem myślała 
o pe-.vnym angielskim maryna 
rzu, w MÓtrym była zakoch,!l­
na, nie bacząc na Jego pałąko· 
wate nogi. Gdy podE.'SI7.ła do ka 
sy, chwyciła za klamkę i otwo 
rzvła. Kasa wogóIe nie,' była 
zamkJnię<ta, a my, osły skończo 
ne, nie zauważyJi§ .ny teJlol A 
gdy otwo.rzyła kasę, to sięgnę­
ła po 5Zufelkę i zaczęła wy. 
garniać węgieJ do kubeł1ka ... 
cała kan OiIl«l~ała była peł 

lauigi Pirandella 
Ul Hollywood 

Urodz,1Ił się w r. 1883 na Sycylji We8Oło8cl l radOIŚci, były .resz 
był jakiś czas profesorem lrteratu· cie deCY1Jje, które nie pozwala­
ry niexmeckiej w Rzymie, potem, Ją tak bagatellzowa~ kongresu, 
po ukończeniu wojny uropejskiej, j_L. ł I SI I"'~kl Prze Mr. Jesse L. Lasky, wicepre -. 4) czyn p. OD'uam • 

zvdent i kierownik produkełi " Medjo a.nie. Od r. 1928 wykładał cle! laki zjazd stanowi pod 
estetv. k~. ' Paramountu, podczas S'Wegb wIelu względami ieden z pierw· 

pobytu w Berlinie nabJł pra- Napisał d.r3tma.ty: "Lazza.ro", szych kroków w dJliedzlinle nu 
wo do sfilmowania 4 sztuk "Aroiduca", ,GiI1.tdA" studjum histo. b 
wl'e}'kl'ego wło"kl'ef10 "'ulora mąz8lllia liłszego kontaktu hl ., ",,, ryczne "La. tragedia di Meyerling" k 
LUlf1i Pirandello. Mr. Lasky relektualnego międ7'y Pols ą ; ....., tra.z powie9'l ,lRube", która. je9t na.j 
nosi się równie! z zamiarem . l e l c'l §wlałem. Ten krok postawn~· • J d wapatlia. szym wyrazem wo u J 
za-,:tOS%enla P randelia o t ó j t ! I VII"": e j my I posławUUADY go mocno 
Hollywood gdzie pOWIerzono<- w rcZE' ego IUrza., " '''-
by mu fun:kc je o1)ru~o'I'Vywania morii" zbiory nowel "La. eltta. !!eoJ Dewnle. 
oryg1nalnych' te.~t.ów , t.e:eJl.a llosciuta", "BalIe'· ,11 sol non e 
~. J '-7 tIIa.montat~". 

\'18. 
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FEDOR GŁADKOW 

W momencie obecnym w Ro­
sji sowifck,iej realizuje ~ię plan 
organizacji krajów nadduie 
przańskich .,Dniepro~troj" (na­
zwa złożona z dwóch sló"V rosyj 
i!.'kich: Dniepr i konstrukcja). 
Jest to osadu. zmontowana wo· 
k0ł rzeki, której okoNce były do 
~ąd puste i d7.ikie -znajduje s~ 
tta połudnrlu Ukrainy. PierW1SZ() 
prace posuwają. Się w kierunku 
udosU?pnieniJa Dniepru dla żeglu 
gi - następlllie ma tam powstać 
wiel1\li ośrodek przemysłowy me 
talur~iczny l chemiczny. Naoko­
ło buduje się duże miasto: domy 
robotnicze, tca try, kina, kluby 
etc. - Znakomity pr.sarz sowiec 
ki Fedor Gładkow, autor głośne 
go "Cementu" zainteresował się 
kwest ją owych prac i w cieka" 
wym rl'cporta.ż~t opisuje swe wra 

tellia. 

ImponuJąca szosa. Z obu 
~tron, jakby równitltko spiło­
\\"ana pojawia się ona w dali 
mi~dzy zoranemi ster~nmi zie ­
mi-koloru łupka, mienią.c si~' 
szaremi odcieniami. Po bo­
kach w daleką ))ifzestrzell cią­
gnie się falisty step, przytło::olO 
ny ciężkim smutkiem, pusty, .. 
Lato go wypaliło , jesieó nada-
ta bezładny wyraz; na horyzorn 
de jakiś dym bije w pOWIe­
trze ... Szara cisza - a jedno· 
cze§nie pierwsze oznaki staro· 
śd świata. Jest w tym i.: rajo· 
brazie ponurym i opustosza­
łym coś żałobnego; te wyrwy, 
"'ydrążeJ!ia i pagórki przywo­
dZą.l m.rśl g,t oby. Rankiem 
słońce nie zapala letnieh pro· 
mieni złtodstych - dzień mnie 
ra smutno i przykro. NH:e,j S7C 

rol"3 plecy gór - niegdyś ko· 
zacy zaporoscy o wiel'kich wą­
sach, muskułach buhaj6w, z na 
giemi czaszkami, ozdobioncmi 
kosmykiem włosów, zaporożcy, 
hordy rozhukane i dz~kie, po 
rzucali tu swe p;rzYjJadkowc 
domostwa... Przeszłość tego 
krajobrazu pr.:ypomi'lla ~Ina'n 
tycz·nego Tara,sa - BuJhę Gogo-
la, 

stwori.ony przez rewolucję. 
Z autobusu, którym jedJzie­

my, 1Jniepru jeszcze nie widać, 
można go jednak przeczuć po 
niedalekich skałach zatopio­
nych w mgle - pt'typommają 
one ostre zamki t'eudalne. Zga 
duje się życie po gęstych kłę­
bach dymu, płynąeych zdali. 
Od chwili, l{dy autobus znalazł 
się w naJbardziej wzniesionym 
punkcie drogi wś,r{Xl tEll śmier­
telnej pustyni z ja wia się nagłe 
cale mias,to malutkich nowych 
domkÓ'W, budynków wiE:'kszych, 
wież i szczytów dach6w. 

\Vyżej, - ponad zielonemi, 
r.zP.Twonemi i szaremi dpchami 
o czystej świeżości Wz-n04'l',ą sIę. 
białe tumany dymu; -N ~rodku 
licz.nych ogni wieżu. Lctol1owa, 
smukła i wspaniała - potwie. 
dza wrażeniem swą potęm=\ 
konstrukcję. Nagły, uderzający 
ODraz ~ niby zaw.rcrŁn,ie wyso­
kie maszty wznOSlą ~i.ę w górę 
rusztowania. budowlI>' fai..ry. 
ki.- . 

W bladej JUSlle, która 7.wi~-

ksza jdłJY odlłełłlości wzaje­
mne rozpośdCl !.i,ią :,ię szerokie. 
budynki i (ylindryczlle WJe7.e 
w kszLałtach dziwnych; na wie 
lu kilometrach od ftÓluocy ku 
p.ołudniowi rozciąga się nowe 
miasło. \V centrum Vfysoka 
wieża z filtrami, roby transpa­
rent w m~'le, wok@' ('h)11'lry 
dymu. Nad miastem dominuje 
dom naczelnellO inżyniera. 
Vh::;ystko tD zdaJa przypomi­
na gam ki, ohleczf;le RP.!stą. !'ta 
rą pajęczyną ... 

Części Dnir;Jru bł:vszc.zą zda 
la, jak przymglone nderciadła. 
Oto most - tcn sam mos:" k(l· 
lei ŻeJ$I;;-nej. \Voda pod11o"; sl~ 
szerokc, aż do' szyi pra",,1'3. 
Dniepr od tego mie.isca. z roz· 
[,.r_chem rozlewa swoje wody, 
łqcząc się wzdłuż z n-iebem, -a 
w poprzek z zielonemi, mchem 
poroslemi sk ~tami- Zszarzałe : 
okrągłe przypomifl1 lł.;ą te kamie 
jedne na drugie. 

Na piasku obu brzeg6w ro~ 
rzucone są niezliczone ptllie dla 
zbijania tratew - jechać nic' 

" Flaga protestu" 

mi mOMa do ilródeł Dniepru. 
W dali, bliżej, na lewo i pra 

wo czuje się jakiś silny niepo­
kój, podniecenie najwyŻ5ze. pa 
niciZiIle działanie sił natury. 

Od ośmiu m~esięcy osada 
powiększa się, komplikuje, ro ~ 
ci ąga w miasto o licznych .j­

kręgach i dzielnicach. OJbrn· 
mia, votęŻlJla maszyna .lddydlA 
gęstym dymem, pożeu ruas:v p­

nergji elektTycznej. \Y ~ęd'Lie 
wokół tdrilienie pracy ... 

Z tego brzegu Dniepr Jest f O, 

darty P'fawdziwym archipela­
giem granitowych wysp i ~ 
brzymich lodowcowych skał .. .• 
ślizga się między niemi llliek­
ko, jakby z zadowoleniem. 1' 1,­
taj, kolosalny r6w kamienny. 
otoczony wysokinmi munIU; 
(p,rawdziwy Kremlin!) --, ka­
mienie są posL.t'rpane prze" wv 
buchy. 

'Viertacze ryczą, ~zmlq 
niszczą skały, z wściekło§clą 
pożerają resztki granitu - ,~­
brzymie głazy padaja & hu­
Idem. PTaca wre przy śluzach ... 

Ale dzisiaj!. .. Jak b'ety ko­
pią się ludzie; Dnieprostrej hu 
duje Ć'wa olbrzymie mostv ko­
lei żelaznej z. obu st,ron wy­
spy. Jest tu romantyzm także, 
ale romanty;zm nowoc.,zesny; 

wywieszona w Bombaju na jednym z domów, zamienionych na prowizoryczne więzienie 

na członków L. • 
: ; i l' G ł W:Ms+ł1; _OOt' ! -_ " i_ 

podczas fIIIłJ tełaJ ~'Paniale 
siłą plylIlJIleg<ł 'ienu rOZISza! pują 
granit - wysoko na góue 
rozwi.jają się dwie duże fabry 
ki, poehlaniające tY6i'<i~C tonD 
betonu. 

Biegnę S'zybiko z Jednego I).<--ł ' 
ta w drugi, chciwie, chciał~Yll\ 
wiedzieć co tobią na dol<!, ('~ 
na górze, gdzie Wil"e praca c~ .. 
klop6w. Szczyty wodnych żóra 
wi podnoszą się i opadają. Ma 
szyny ci~ko dYKą. DtcW'Ilian(' 
mi schodami pr.zehie,gam wlSzy' 
stkie tarasy Muzy. Na prawe 
fabrYKa h~tonowa, nieskońcm­
na Jeszcze, pokryta sz,kielełem 
z belek, wydaje się Jakąś sennl\ 
dekoracją. Idzie od niej pomie 
szany zapach sOllnv. 'wie~ej 
ziemi i kamienia. 

Maszyny praoują bel flI1"zer­
wy - ebpłlOZje cidllnl\. Jedna 
ze S'kał chwieje się u pods.ta­
wy ... KUm tu roboim!lkóW, pię­
ciu, sześciu, tylu ilu trzeba ... 

Na wysuniętej skalnej plat­
fonnie stO\ komendant _ inży. 
nier. WyscAd, ~uchy, o wyglą­
dzie intelektualisty, oczach iy~ 
wych i śmiejących sI:,. -"elnią 
odwagi dla pracy ma on silne i 
peW\D1) ruchy. Zdaje się być pa 
nem tej pracy. Spogląda uważ­
nie na jednosta.jne obroty ma­
szyr. , to na swój ze~arek. Pe­
tem odzywa sie: 

- Przebywałem w A1r,cryce, 
i :'!)prawdę zdaje mi sj~. ie w 
pracy 1l1aszej nie ustetHljemy 
amerykanom. Być może : "łtm 
jeszcze nie dopitsuje. Na na· 
szem miejscu amervk::.nom wv 
starczyłyby trzy ma'3:yol­
my musimy mieć czery. Dla­
czego? Gdvż nasi robotnicv są 
z pracą nieobemani, p"ncują 
dopiero ośm miesięcy. \\" AJ11e 
ryce tych maszyn używa się 
odd3w:aa - myŚllę, żc w C1f.I:~U 
roku pTaca naszych rlJhohli­
ków stanlie się rÓW1Ilie l~]~Cn,:'i' 
wna i wydajna, - a jest ona 
trudna! 

"Tego wieczoru d~ugo przy­
glądałem się ś~~atelk iM, 
iskrzącym się po obu :;tron!1~.h 
Dniep.ru. Wygląda tam niby w 
wielkim DOl'cie nadmorskim -­
gdzie ży~ie nie zatrzymuJe siQ 
nawet nocą. Oświetlone ruszto· 
wania rZI'~,ają ci('n\e na wodę, 
rozprasza.~:ł si!::,; _ 'iszą·.· 

Przel(}-;;ył J. Z-an • , 
R UPOL.F' ~o wrr.. bliskość jej tak go oszałamiała, że - Niech pani będzie spokojna, - LAAkawa J.Xł>ni, błagam pa.ni~ 

traci odwagę, gdy się opa.miętywał chloI»ec zauważy, że cOE' jest w kiedy i gd~ie? 
tyło już za późno. Dieporządłm i sprowadzi kogoś, - Jestem teraz tak zdenerwoł 

I l Bowiem ta, czarowr:.a jazda trwa kto naprawi ewent:ualne uszkodze" wa.na, że nje mogę panu oc11}Owie 
ta tylko ułamek minuty. P!iękna ni{). A pozatem je!:':łtem szczęśliwy i dzieć, ale powiedzmy dziś o pi," 
nieznajoma mieszkała na pierw- wihięczny temu przy:pe.dkowi. tej w cukierni "Esplanada". 

,PQ 

Młeszłlała w tym hotelu, w !{ł,ó= Spokojnie i obojętnie jadła Sflpi szem piętrze. -Czy trwoga, którą. odczuwam, Wyskoczyła z wmdy. 
tym on dę z.att~qmaJ.ll1ak z sadzonemi jajkamd, czy ko" Gdy winda ul,il'zymywała s.ię na jest dla pana niczem? Mężczyzna stłumił okrzyk rade 

(}iy ujrzał :~ .!)f) '3.'! pier ~~y .. lU et wieprzowy z ztlelonym grost" ·pierw'.5IZem piętrze, OM wysiadała, - Jestem zmartwiony, że pani -{,.d. 
iali ;!\,h,l -rtt~j, I/ddaloną o t!~V st,- krem, a po skończonym pdSHku, a on jec~:tł dalej sam z gorzkim bó~lę trwoty, ale od:da.wna jut chcra- PrzycilSlną.ł guzik i zjecbał n" 
liki, ucznł dr.tW'ne ciepło (}iepło w WlstawaJa i udawała się WlProst do lem w sercu, aż na najwyższe plę- 'łem pani wyznać, że... parter. 
okolicach serca. Była ŚliCUL'ł, jak 1,aIlu, ~ad.ała do W'iIfi{iy i jecha- tro i potem, wzdychając, schodził Niez'najoma spojrzała na niego Wyszedł szybko oz windy. Był 
majowy porlllnelt. Im dtbi0ej się Jej la na piętro, na którem znajdował '~cllGdami na dół. bowtem zjeżdż3f" ! z wjrrzutem: ,rak szczę~liwy, że chciał chwycił 
przyglą.d~, tern baI'd,zi~j I~U się po fłfę jej pol~ó} rlłe ,V1iIrldą było wzln:oniolle. - ' Na takie wyznan~a _są. chyba, ''w ramiona cały świat. 
lobała. Postanowlł zblti'Źyć Się do Podczas ostatnkh trzech dni o~ Mimo to czeknł dwa razy dzien" inne miejsc'a, ba:rdziej od.pow1ied" Spojrzen~e jego padio na chło-
niej za wszelką. c~. 'puszczał on ~lę jadalną zawsze o nie przed windą. i wjeżdżał na gó- ;uie, nii to denerwu~ą.ce sam na :pca od windy. 

Lecz po ośmiodnio~m pobycie kUka minut wcześniej, niż ona, rę z piękną nieznajomą. 'km, m1ę&ly ziemią. i niebem. _ Słul:baj, _ rzekł, - w1n<h 
w :e:i .małe-j n~dmot"ie~ mie.jsco~ aby razem z nill! wej~ć ~o :vi~. l. Pewn~go dnia, gt9.y wi~da pod" - A w1ęe, k!fedy. kiedy pozwo" przez kilka minut była nieczynna, 
WOSCl je'Bzcze me znal: pl,ękneJ ko' Przez całe. J1rzedvo~d.nia l po ~}Qsła ~ę nlt 4 - 5 metrow w gó· li mi patl4 ... ki~dy da mi pani oka wskutek jakIegoś U''''lkodzenia. 
bicty, którą. w obiad i mieczorem, jP01udniu przyg<rlowywał $ę do !ę, na:g:le drg.nęła gwałtownie i za- z~... Chcp cie- wvnar>Todzi{' za. e"'entuaJ 
• tej samej porze i przy tym sa- tej cbwOil. trzym:tła. się· Winda drgn~ i ruszyła z miej- nie ~tra~one przez ten czas naphvld 
mym stoliku, podzilWia.ł zdaleka. Sugerował sobie s~tematycznie - Mój Boże, - p:snęła nrezna" S· ł t tk 

• ' • " . . ? 15('&. lęgną po por umone . -ę. 
Roztaczała ona dookoła siebIe I:'la od;w~ę, b~wiem c~ciał. przemowIe JOma, ~ co to .ru~ zn~czye. . _ Aoh, _ odeichllęm l1~n3i" _ 'Po zhyteczne, proszę pana,-
runek, którego przekroczyć nie U" do pIęknej nieznaJollleJ, podczas - NIech paru S!ę Ule obawIa, to kł kł .. ~. hl' ._ . . \ . . • jama.. rze amając C1ę C OplCC. - II 
miał. J'azdy WIndą. UłOŻYł piękną. prze- n".nAWDO nrc me Jest, - rzekł z . dt . '. "nJac'tł-

• • -yv A . ku.A!.'·...rb·' p:łIUl prze em mI JU'Z 1.",1" ... 
Pozwalał sobie jedYnie na pło" mowę, ponieważ clhciał w jej 0- · czarowną odwagą, bohatera,- win - WIJIęC:="J I s", .. l1!\-' • 

b1ienne (;ipojrzf'nie. które miały na czach .UC.hOdZ':C.' za człowieka i-ntelj" da ruq>flwno Z·31'a.z raszy z miejsca. - Ach, jed.zIem:r,- otefJzyła SIlę l -Za co? • 
. . kłA" 1~. • t b d . n _i e"'" "J' oma,. - Abym na l}3.rę mlllut zmtrz)' ('elu wzruszenir t" ierdzy_ grntuego I wy ·S7.ta conego, - Jezelll' me, o co ę me f ""'....... L • 

Lecz twierdza jakoś hyła nie-I - Ale ~dy nadchodził ten momeDt, Przecież pl'Zez mury nie moma." . Wm:1a. z-a~a ~ lU. ~rw .mM WIndę w drodze. 
___ 00&. ~ wy1eżdfiał z nia w .R'6ł'ę ~d~' sie 1)ł'Z~. 'soaem pI(ailPA 'Jlłom. 0.. 


